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Kraków, 26 czerwca. 

Witani serdecznie i szczerze podczas całej 
na terytorjum naszej Rzeczypospolitej podróży, 
przybyli królestwo rumuńscy w niedzielę do 
Warszawy. Ten pobyt dostojnych i wysokich 
gości w stolicy polskiej jest nietylko wywza- 
jemnieniem się za zesłoroczną wizytę Naczel- 
nika państwa naszego w Rumunji, lecz także 
aktem wysoce politycznym, jest pociągnięciem 
doniosłem na szachownicy międzynarodowej 
polityki europejskiej. Bo jak ze strony polskiej 
w spotkaniu tem biorą jawny udział wszyscy 
najwyżsi i odpowiedzialni pzredstawiciele pań- 
stwa, tak ze strony Rumunji pogłębia chara- 
kter pobytu wysokich gości w Polsce obec- 
ność towarzyszących im kierowników rządu: 
prezydenta ministrów Bratianu, min. spraw za- 
granicznych p. Duca, szefa gabinetu prezydjal- 
nego ministra Bossyego, szefa” gabinetu mimi- 
sterstwa spraw zagraniczn. Constantinescu, mi- 
nistra dworu królewskiego p. Mison i w. i. 

Pierwszym i najważniejszym objawem wi- 
zyty rumuńskiej pary krółewskiej w Warszawie 
byta wymiana toastów, na bankiecie, na cześć 
wysokich i dostojnych gości królewskich da- 
uym przez prezydenta Rzeczypospolitej na 
Laraku warszawskim. Za treść tych mów toa- 
stowych odpowiedzialni są przedstawiciele obu 
państw; nie są one jedynie aktem kurtoazji 
towarzyskiej, lecz są enunejacją, wygłoszoną 
w taki sposób, aby ja wszędzie słyszano i o niej 
wiedziano. 

Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej zaraz na 
początku swej mowy  tonstowej podkreślił 
czucia przyjazne” jaka: eałysmasz 
naród odczuwa dla Rumunji. A węzły tej przy- 
jaźni wytworzone su przez wspólność obu na- 
rodów dążeń i interesów, „wyłączają- 
cych wszelkie różnice zapatry 
wan i prowądzących je do urzeczywistnienia 
wspólnego idealu“. Sojusz polsko-rumuński 
tworzy trwałą podstawę współ- 
pracy obu państw, mających na celu 
utrzymanie pokoju 

Toast króla rumuńskiego Ferdynanda był 
wyrazem zatwierdzenia tego, co w imieniu Rze- 
czypospolitej powiedział prezydent lizeczypo- 
spolitej Polskiej, i pogłąbieniem znaczenia jego 
słów. W imieniu pary królewskiej i całego 
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PRZYJĘCIE W ŚNIATYNIE. 


W sobotę, dnia 23 bm. po południu rumuńska 
para królewska przybyła do Śniatyna. Jak donosi 
P. A. T., już na kilka godzin przed przybyciem ich 
królewskich mości królestwa rumuńskich, na pe- 
ronie Śniaryn—Załucze, udekorowanym zielenią, 
ustawiła się ze sztandarami kompanja honorowa 
49 p. p. pod wodzą pułkownika Monda, orz przed- 
stawiciele władz wojewódzkich į powiatowych, 
wreszcie delegacje miejscowego społeczeństwa. — 
O godzinie 15 przybyli z Warszawy przedstawicie- 
łe władz centralnych. Punktualnie o godz. 1620 
nadjechał pociąg królewski, powitany przez orkie 
strę hymnem narodowym rumuńskim. Po zatrzy- 
maniu się pociągu przedstawiciel prezydenta Rze- 
czypospolitej, rotmistrz Pusłowski, udał się do wa- 
gonu jego krójewskiej mości i powitał go w imie- 
niu prezydenta Rzeczypospolitej polskiej. Następ- 
nie jego królewaka mość, król Ferdynad I., wy- 
siadł z wagomu. Jenerał Rozwadowski przedstawił 
królowi obecne na peronie osobistości urzędowe, 
poczem król przeszedł w otoczeniu swej świty woj- 
akowej j jen. Rozwadowskiego przed frontem 
kompanji honorowoj. Przedstawiony królowi staro- 
sta miasta Śniatyna, Skierski, powitał jego kró- 
lewską mość w 1nneniu powiatu, a burmistrz, p. 
Nionczewśki, w imieniu miasta. Następnie królowi 
wręczono chleb i sól. Liczne delegacja miasta i po- 
wiatu przedsuwwił królowi p. Skierski, Podczas te- 
go powitaniu królowa Marja wyglądała z wagonu, 
a gdy zobaczyła nadchodzącą gromadkę dziew- 
cząt, biało ubranych, zmierzających do jej wagonu, 
królowa wyszła na ich spotkanie, wyjęła z ich rąk 
bukiety i wygłuchała pozdrowienia, które po fran- 
cusku wypowiedziała malutka Teresa Jarulewska, 
Krolowa ucałowała maleńką dziewczynkę, wzru- 
szona tem powitaniem. Po krótkiem „cercle“ ich 
krolewskie moście udali się do wagonów. Pociąg 
ruszył w dulszą drogę przy dźwiękach hymnu ru- 
muńskiego : nieustających okrzyków na cześć ich 
królewskich mości, wznoszonych przez zgromadzo- 
ną na peronie publiczność, 
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W DRODZE DO LWOWA. 

Pociąg królewski przybył o godzinie 17.26 do 
Kołomyji i po zmianie lokomotywy odjechał o go- 
dzinie 17.37. Na udokorowanym zielenią oraz pol- 
skiemi i rumuńskiemi flagami peronie zebrała się 
licznie zgromadzona publiczność, która wznosiła 
okrzyki na cześć wyglądającego z wagonu króla 
Ferdynanda I. Na dworcu w Stanisławowie za- 
trzymał się pociąg nieco dłużej. Przedstawiciele 
województwa  stanisławowskiego powitali parę 
królewską. Za delegacjami, kompanją honorową 
i kordonem, utrzymywanym przez skautów i skaut- 
ki, zgromadzona licznie publiczność witała króla, 
a podczas, gdy król zaszczycał rozmową przedsta- 
wicieli miejscowego obywatelstwa, królowa wyszła 


na peron i przyjęła od trzech biało ubranych diet |się p. prezydent Rzeczypospolitej 
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narodu rumuńskiego podniósł król 
Ferdynand, w swojej mowie toastowej „u- 
czncia szczerej igłębokiej przy- 
jaźni”, łączącej ich z narodem polskim. — 
Oparty na uczuciach tej przyjaźni sojusz 
odpowiada „wielkiej i potężnej konieczno- 
ści Europy, utrwala jej bezpieczeństwo. 
Władca Rumunji przynosi odrodzonej Polsce 
wyrazy „niezmienionej przyjaźni narodu ru- 
mujskiego i gorące życzenia pomyślności dla 
narodu polskiego“. 

Mamy więc tutaj do czynienia z proklama- 
cją „przyjaźni » sojuszu Polski i Rumunji, so- 
juszu, „wyłączającego wszelkie różniec zapa- 
irywań'., Sojusz to dla obu państw bardzo do- 
niosły, — dla Polski równie pożądany, jak ko- 
nicczny. Łączą nas wczły przyjaźni i sojuszu 
z Wrancją, bardzo serdeczne stosunki z Belgją 
i Włochami, pogłębiające się coraz bardziej zj 
bicgirm czasu, — dołącza się do nich ścisły so- 
jusz z Rumunją. 

Ma on dla nas tem wieksze znaczenie, że 

właśnie Rumunja jest naszym bezpośrednim 
sąsiadem, wystawionym, równie jak my, na : 
niebezpieczeństwa i niespodzianki, jakie grozić ,SZ0no następujące toasty: 
mogą ze Wschodu. Ani Polska, ani Rumunja MOWA P. PREZYDENTA RZECZYPOSPO- 
nie mają wojowniczych wobec Rosji zamiarów. LITEJ. 
Ale liczące się z niepewnością, ciągle jeszcze r. Pa S : ; 
płynnych stosunków wewnętrznych w tem ol- mak 4 ke = 65 „dy Lage 
brzymiem państwie, stać muszą oba te pań- | zaj e de nio | ad 
stwa na straży bezpieczeństwa swoich granie i adi. da bk „ać ub = ~d 
„wojch interesów, a pośrednio na straży bezpie- RK a 8 pa W 3 sę olski ga a 
czeństwa całej Europy. Potrzeba, aby wiedzia- Cr e o OSP GE 
no, gdzie należy, że oba państwa, Polska i Ru- 
munja, związane są ścisłym sojuszem i tworzą 
silę, z którą wśród wszelkich warunków w 
stosunkach miedzynarodowych należy się li- 
czyć, Utrwala to fundamenty prawnopaństwo- 
we obok tyeh państw, — daje Europie rękojmię 
tak upragnionego pokoju i bezpieczeństwa. 

Naród polski przyjmuje z wszelkim zadowo- 
leniem enuncjacje, jakie w niedzielę padły z 
najwyższych miejsc w Warszawie, Polskę ią- 
czyły z narodem rumuńskim zawsze stosunki 
szczerej przyjaźni i sympatji. Na ich zrębach 
wyrasta obecnie plon: sojusz obu ich państw, 
sprecyzowanie wspólnych ich zamierzen, A do 
tych enuncjacyj przywiązywać musimy tem 
większe znaczenie, że wygłoszone zostały przez 
najkompetentniejsze czynniki ze strony Polski 
i Rumunji. 


przed fronten. kompanji honorowej, Następnie 
odbyło się przedstawienie obecnych na dworcu 
przedstawicieli wladz centralnych, oraz jenera- 
licji, poczem lwól Ferdynand w towarzystwie 
prezydenta Rzeczypospolitej, oraz królowa Ma- 
rja w towarzystwie p. Wojciechowskiej wraz 
ze świtą przeszli do przygotowanych przed 
dworcem powozów. 

Długi! orszak, złożony z dziewięciu powozów, 
ruszył do Łazienek wśród: niemilknących okrzy- 


spolitej i p. Wojciechowską na cześć 
l dęte jo 


szej królewskiej mości. Węzły, 


jom drogę, 
urzeczywisiniema wspólnego ideału. Sojusz 


współpracy, 
pokaju, 
i pomoże zrealizować z istniejących trak- 
talów wypływające korzyści, oraz wska- 
zame przez nich szczytne posłannictwo 


i królewskiej mości króla Fordynanda I. + jej 


królewskiej mości królowej Marji j ich do- 
stojnego domu, craz na pomyślność i wol- 
ność Rumunji“. 

Toast powyższy p. prezydent Rzeczypospoli- 
tej wygłosił po polsku, poczem minister spraw 
zagranicznych, Seyda, przetłomaczył to prze- 
mówienie na język francuski. 

W cdpowiedzi na toast, wzniesiony przez p. 


iska w POLSCE 


Tutaj w królewskiej jadalni odbył się obiad dla 
świty królewskiej, jak i delegacji polskiej. Przy 
stole na pierwszem miejscu zasiadła królowa, po 
jej prawej stronie król, a po lewej jeneral Rozwa | 
dowski. Królowa po obiedzie opuściła jadalnię, | 
król zaś zaprosił do siebie delegatów polskich, z 
którymi przez dłuższy czas prowadził rozmowę. 
Wzdłuż całej linji kolejowej paliły się gęsto roz- 
stawione pochodnie, 


francuskim następujące przemówienie: 


MOWA KRÓŁA FERDYNANDA. 
„Panie prezydencie! Jestem szcześliwy, 


WE LWOWIE, 

Pociąg przybył do Lwowa o godzinie Na 
dworcu znaleźli się przedstawiciele władz cywil- 
nych i wojskowych, Guchowieństwa, szkół wyż- 
szych, dalej konsulowie państw obcych, oraz liczni 
przedstawiciele wszystkich ster społecznych. 

Para królewska wysiadła z wagonu. Nastąpiło 
powitanie, po którem król odebrał raport od ko- 
mendanta kompanji honorowej. poczem przy dźwię- 
kach hymnu polskiego krol przeszedł przed fron- 
tem kompanji honorowej. Następnie udał się król 
do salonu recepeyjnego, dokąd wkrótce przybyła 
za nim królowa. W salonie recopcyjnym jenerał 
tozwadowski przedstawił zebranych przedstawi- 
cieli władz i duchowieństwa, a pułkownik Prze- 
ździeekj reprezentantów obcych państw. Po krót- 
kiem „ceerele* udala się para królewska 4 powro- 
tem do pociągu, poczem przy dźwiękach hymnu 
rumuńskiego nastąpił odjazd do Warszawy. 
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ra nas łączy ze szlachetnym narodem pol- 
skim. Oba nasze narody przebyły w swej 
bohaterskiej przeszłości tragiczne próby, 
zakeńczone ostatecznie triumfem, gdyż 
sprawa ich była sprawą cywilizac 
ności i sprawiedliwości. 
miej zawie 
wyszły zwycięsko, 
spełnienia — utrwalić 
i uatwie Europie podjęcie na nowo į roz- 


Oporty na uczyciach obu narodów, oraz 
na ich stałych interesach, sojusz nasz od- 


ści Europy. Uciążliwa praca, jaka w ten 
sposób jesteśmy obarczeni, wymaga bez- 
picezeństwa, do którego utrwalenia przy- 


czynią się w wielkim stopniu maniłestowa- 


PRZYJĘCIE W WARSZAWIE. 

Stolica polski z okazji przyjazdu rumuńskiej 
pary krolewskiej przybrała wspaniałą szatę ode 
świętną. Ulice, któremi mieli przejeżdżać do- 
stojni goście, przepełnione były tłumami publi- 
czności, które zgwomadziły się za kordonem 
wojskowym. Na dworzec udali się: gabinet mi- 
nistrów w pelmym składzie z prezesem mini- 
strów na czele, marszałek Sejmu Rataj, marsza- 
lek Senatu Trąmpczyński, marszałek polski 
Piłsudski, minister wojny jenerał Szeptycki, 
szef sztabu jeneralnego jenerał St. Haller, peł- 
niący funkcję dowódcy okręgu jenerał Pogo- 
rzolski, komendant miasta jenerał Suszyński, 
prezes Rady miejskiej senator Baliński, woje- 
woda warszawski Soltan, prezydent miasta 
Warszawy Jabłoński, komisarz rządu Beczko- 
wiez, inspektor policji, w pełnym składzie kor- 
pus dyplomatyczny, przedstawiciele prasy, oraz 
zaproszeni gościo. 

O godzinie 10.20 zajechał przed dworzec p. 
prezydent Rzeczypospolitej z p. Wojeiechow- 
ską. 

O godzinie 10.30 zajechał na stację pociąg, 
wiozący parę królewską. Orkiestra zagrała 
hym narodowy rumuński, a kompanja honorowa 
sprezentowała broń. Po chwili z wagonu zeszła 
na perou para królewska. Do wagonu zbliżył 
wraz z p. 


skwapliwie z danej mi okazji, ażeby przy- 


na ziemi polskiej odrodzonej niezmienioną 
przyjaźń narodu rumuńskiego, jak również 
gorąco żyagenia pomyślności dla sławnego 
i szlachetnego narodu polskiego. Głęboko 
wzruszeni tak sympatycznem przyjęciem 
w stolicy, pragniemy usilnie wraz z królo- 
wą podziękować z całego serca za pośre- 
dnietwem pana i oto w imieniu tych uczuć 
wznoszę kielich ma rzecz wielkości Polski, 
naszej przyjaciółki i sojuszniczki, Oraz za 
pana zdrowie, panie prezydencie, jak rów- 
nież za zdrowie pani Wojciechowskiej”. 


RAUT. 

Po obiedzie o godzinie 10 wieczorem odbył 
się wielki; raut z koncertem. Zebranie przeciąg- 
nęło się do godziny 1 po północy. Król i królo- 
wa opuścili salę zamkową © godzinie 12.20, 
przeprowadzemi przez szefa protokołu do dol- 
nych drzwi, przyczem przejście to poprzedzało 
czterech kamerdynerów z kandelabrami. — 
W chwilę potem opuścili zamek p. prezydent 
Rzeczypospolitej i p. Wojciechowska. 

Król rumuński, Ferdynand Wiktor Albert Hohen- 
zollorn (z drugiej, nie panującej, katolickiej linji 
domu Hohenzollernów) urodził się w Sigmaringen 


czątek ofiarowany jej bukiet z szarfami o barwach | Wojciechowską i witał króla i królową. P. Woj- 
polskich. Punktualnie o godzinie 18.54 po 10-mimu- | ciechowska: pozostała teraz z jej królewską mo- 
towym postoiu. pociag wvruczvł do Choforowa. | ŚCiĄ, król zaś odebrał raport od oficera, poczem 


24 sierpnia 1865 roku, jako syn ks. Leopolda. Wo- 
bec bezdzietności małżeństwa stryja swego, króla 
Rumunji, Karola I., z Elżbietą ks. Wied i pu zrze- 


wraz z prezydentem Rzeczypospolitej przeszedł, 


ków publiczności, O godzinie 11 orszak przybył | Florescu. 


Mowy prezydeńia RZECZYM: 
i króla Fercynancia 


O godzinie 8 wieczorem na zamku odbył się, czeniu się praw do tronu rumuńskiego przez star- 
obiad, wydany przez p. prezydenta Rzeczypo- |6żczo brata swogo, Wilhelma, mianowany był de- 
króla | kretem króla Karola I. z dnia 17 marca 1889 roku 
Ferdynanda i królowej Marji, przyczem wygło- księciem rumuńskim z tytułem „Jego królewskiej 


dla sławetnego ich kraju. Uczucia te ujaw- |tralnych nacisk, aby uwzymać Rumnunję w kar- 
nity się w szczerym i odruchowym hołdzie, ' bach neutralności, czemu stryj jego, związany wę: 
zgotowanym przez ludność Warszawy Wa- zlami przyjaźni » ceszrzem Austro-Węgier, Fran 
łączące eiszkiem Józefem i cesarzem niemieckim Willel- 
Polskę i Kumunję, nie polegają wyłącznie mem, ulegał do ostatniej chwili życia — król Fer- 
na glębokiej przyjaźni między obu Sprzy-; dynand zrozuninł, że przyszłość przybranej jego oj- 
mierzonymi narodami, ale wytwerzone Są czyzny i dążenia jej do zjednoczenia ziem rumuń- 
również przez ścisłą wspólność dążeń i lu- skich, znajdujących się pod obcem panowaniem 
teresów, które wylączają wszelkie różnice mogą być urzeczywistnione 
zapatrywań i wskazują obu naszym kra- |mocarstw, walczących z Austro-Węgrami i Niem. 
majacą poprowadzić je do cami. 


polsko-rumuński tworzy trwałą podstawę nwiadt wojnę Austro-Węgrom, następstwem czego 
mającej na celu utrzymanie jest wypowiedzenie wojny przez Niemcy, a choć 
okupionego tak ciężko ofiarami stanowczy ten krok naraził z początku Rumunję 


„Wznoszę mój kielich na szczęście jego polityka królestwnu. 
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że mogę w tej pięknej i dzielnej stolicy wy-| Ksjążę. następca tronu ma syna, Michała, który 
razić w mojem imieniu i w imieniu królo- nosi imię swego przodka, Miehuła Dzielnego, któ- w Czechosłowacji, to niechaj zwrócą się z tą kwe- 
wej, oraz w imieniu całego mego narodu’ py w roku 1600 połączył Mołdawję z Wołoszczyzną Siją do Ligi narodów. Mają do tego pełne prawo. 
uczucia. szczerej i głębokiej przyjaźni: śe aj Transylwanją w jedno państwo. 


ji wol. |strowie polscy udekorowani zostali wysokiemi 
I dziś po olbrzy-,orderami rumuńskiemi. Witos, Seyda i jenerał 
rusze wojny światowej, z której Szeptycki otrzymali 
mają tęsamą misję do Rumuńskiej, poza tem niższe klasy tego ordertt 
na zawsze pokój, otrzymali urzędnicy prozydjum Rady ministrów, 


wimięcie jej dzieła postępu i eywilizacji. wiedliwości, 
powiada tej wielkiej i potężnej konieczno- | = 
ikról Ferdynand I. wraz z królową odwiedzi w 


nie naszego sojuszu, Dlatego skorzystałem p, SKR 
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do f.azianek. O godzinie 12 para królewska od-|picczenia praw narodowych ludności polskiej 
wiedziła w Belwederze p. prezydenta, a w pół!na Śląsku Cieszyńskim i od decyzji w sprawie 
godziny później p. prezydent z małżonką re-|Jaworzyny. „Gdyby te przeszkody — mówił 
wizytował dostojnych gości. O godzinie 1.30 | minister Seydu — ku wielkiemu naszemu ubo- 
odbyło się śniadanie w Belwederze dla Sedm m nie były usunięte, i gdyby wskutek te- 
i królowej, oraz najbliższego ich otoczenia. Je-|go rządowi polskiemu uniemożliwiono program 
dnocześnie o tejsamej godzinie odbyło się śnia- | porozumienia, to odpowiedziałność za to nie bę- 
danie dla reszty świty w Łazienkach, O go-|dzie spoczywała na rządzie i państwie pæl- 

| 

u 

tylko przy pomocy 


dzinie 5.50 odbył się „cercle“ dyplomatyczny |skiem*, 

w Łazienkach. Korpus dyplomatyczny przed-| W brutalny sposób odpowiada na to „Czeskie 
stawił królowi poseł rumuński w Warszawie, | Slowo“, uchodzące za organ ministra spraw za- 
granicznych, Bencsza. Między innemi czytamy 
w tym artykule: 

„Polski minister spraw zagranicznych, p. Marjan 
Seyda, wyraził się pod adresem Czechosłowacji nie- 
wątpliwie bardzo niedypłomatycznie. Nasze stano- 
wisko w kwestji Jaworzyny jest znane i dlatego 
możomy w tej sprawie mówić całkiem otwarcia. 
Stanowisk tego nie zmieniliśmy, ale właśnie dla- 
tego oświadczamy najwyrażniej, że strony Polski 
popełnia się gruby bląd. jeżeli się w ten sposób 
do nas przemawia. Nie pezwolimy sobie dyktowuś, 
czy mamy odsiępować jakieś terytorjum, czy nie, 
Minister Bencsz całkiem jasno oświadezył, że kon- 
fereneja ambasadorów wyczerpała swe konmpe 
tencje i prawa (1) 1 że wobec tego żadne jej posta- 
nowienią nas nie obowiązują. To my właśnie bro 
nimy_autorytetu konferencji ambastdorów, a nio 
Polacy, ponieważ nie chcemy, aby raz zapadłe po- 
stanowienia jej były później zmienione wediu; 
czyjegokolwiek widzimisię: Ten fakt powinni uznać 
zwłaszcza Polacy, gayż.łatwo mogłoby się zdarzyć, 
że konferencja ambasadorów rozmyśli się i jutra 
wyda w sprawie Galicji Wschodniej i wschodnich 
granic Polski (!) całkiem odmienną decyzję, sni 
żeli tę, którą wydała przedtem. 

„Polacy nie powinni zspominać, że wschodnią 
granice Polski nie zostały zagwarantowane żadne- 
mi układami i nie będą lakiemi układami zagwa- 
raniowane i że przyjdzie czas, w którym spór w tej 
sprawie obchodzić będzie również Czechosiawa: 
cję (1). 

„Polacy powinni sobie następnie zdać sprawą 
z tego, że jeżeli nasze porozumienie z nimi jest za: 
wisłe od takich spraw, jak Jaworzyna, to w Cze- 
chosłowacji zupełnie jawnie musi wziąć górę prze 
konanie, że takie porozumienie niema wogóle ża- 
dnej wartości, jcżeli może być uniemożliwione przez 
kwestję Jaworzyny. Jeżeli Polacy czekają na roz- 
strzygnięcie komiereneji ambasadorów. możemy im 
powiedzieć zupełnie bez obsłonek, że Czechosło- 
wacja nie uzna rozstrzygnięcia, nie mającógo naj- 
mniejszego usprawiedliwenia i prawnej podstawy, 

„My występowaliśmy ztwsze i występujemy na- 
dal za porozumieniem z Polską, jednakże nie bę 
dziemy popierali polskiej polityki prestige'u. 

„Polacy mówią również o naszych mniejsza. 


spalitel 


wysokości”, a dnia 10 stycznia 1893 roku poślubił 
w Sigmaringen Marie księżniczkę Sachsen Ooburg 
Gotha, urodzoną 29 paźdz. 1875 r. w Eastwell Park, 
jako córka Alfreda Sachsen Coburg Gotha, ka. 
Edynbuskiogo i małżonki jego. Marji, wielkiej 
księżniczki rosyjskiej. 

Objąwszy po śmierci stryja w roku 1916 tron ru- 
muński w chwili krytycznej, gdy ważyły się losy 
świata i wywierany był ze strony mocarstw cen- 


Dnia więc 27 sierpnia 1916 roku Rumunja wypo- 


ra porażki i upokorzenia (dnia 6 grudnia 1916 roku: 
Nicmey wkraczają do Bukaresztu). jednak wkoń- 
cu okazało się, jak obfite owoce przyniosła jego 


Królowa Marja rumuńska jest księżniczką Edins- 
bourgh, siostrzenicą królowej Wiktorji, kuzynką 
króla Jerzego V. i b. cara Mikołaja, Ma trzy sio- 
stry, z których jedna wyszla za w, ks. Cyryla, dru- 
ga za ks. Hohenlohe, a trzecia za ks. Orleanu, in-' 
fanta hiszpańskiego, kuzyna króla Alfonsa XII. ściach narodowych. Prosimy Polaków, aby żaprze- 

Królestwo rumuńscy mają dwóch synów: ks. Stalt wreszci eporuszuć tę sprawę. Jeżeli jednak 
Karola (nasiępcę tron), żonatego z Heleną, siostrą zamierzają w tej kwestji portraktować, czynimy im 
króla greckiego Jerzego lI., i ks. Mikołaja. Trzeci otwarcie ofertę osiągnięcia w tej sprawie iojatna- 


prezydenta, król Ferdynand wygłosił w języku syn, ks. Mircea, zginął w czasie wojny, otruty ci- go porozumienia, na którego podstawie Polacy w 


kierkami, rzucanemi przez Niemców. Z trzech cô- Czechosłowacji uzyskają wszystkie te prawa, ja- 
rek, ks. Elżbieta, zamężna jest za księciem gree kie posiadać będą w Polsce Niemcy, Żydzi, Rusini 
kim, ks. Marja za królem serbskim Aleksandrem. i Łotysze, Jeżeli Polacy na taką propozycję się nia 
Trzecia, ks. Iencen (Helena), ma 15 lat. zgodzą, to niech raczej o całej tej sprawie milczą. 
„Jeżcli Polacy opiekują -się mniejszością polską 


Wzywamy Polaków do tego i będziemy się cio- 
(szyli, jeżeli w Genewie rozpocznie się dyskusja nad 
prawami narodowościowemi w Czechosłowacji i w 
Polsce, Polacy niechaj przedstawią swoje żale wo- 
bec nas i dostaruzą materjału, dotyczącego poło- 
żeniu mniejszości niemnieekiej, węgierskiej i pol 
skiej w Czechosłowacji, my ze swej strony przed. 
atawimy, jak Polacy traktują u siebie Niemców, 
żydów, Rusinów i Łotyszów. 

„Gdyby podobne wystąpienie — kończy swojo 
wody „Czeskie Slowo" pogróżką — jak obecnia 
| ministra Seydy, jeszcze raz się powtórzyło, zwró- 
| emy się z kategoryczią prośbą, aby nasz minister 
oświadczył Polakom, aby przedewszysikiem Oczy: 
„Ścił swe własne podwórko i aby poinformował 
"opinię Europy o postępowaniu Polaków z muiej- 


szościami narodowami w Polsce“. 

Sulejkowie marszałka Piłsudskiego. | Tyle „Czeskie Slowo". Odpowiomy organo 
r |wi ministra Benesza krótko. Porozumienia z a- 
ZYŃSKI NA AUDJENCJI U KRÓLA. m Czechoslowacji nie narzucamy, Nie jest ono 
Warszawa, 25 czerwca. (AW), Król Ferdy- zresztą w Polsce popularnie, Jeżeli Polska mi- 
and i królowa Marja przyjęli wczoraj na dłuż- mo wszystko ze Swoją sąsiadką pragnie żyć 
szem posłuchaniu p. Aleksandra Skrzyńskiego, w zgodzie i porozumieniyj z nią iarować drogi 
byłego ministra spraw zagranicznych i byłego polityczne, jest to z jej strony objawem pokojo 
postę w Bukareszcie. | wości i dobrej woli, za które wyczekuje wywza 
> jemnienia się, a nie impertyneneyj i napaści. Ja 
PARA KRÓLEWSKA U PP. ac m7 żeli Czesi tę drugą metodę obierają, rząd polski 

Warszawa, 25 czerwca (Tel. wł.) W dniu dzi- zajmie właściwe dla siebie stanowisko, 
siejszym o godz. 5 pop. para królewska zapro-| Pogróżek żadnych się nie obawiamy. Są one 
szona była przez państwo Branickich do Wila- bezprzedmiotowe. Mamy natomiast całą teką 
nowa na podwieczorek. W rozmowie z obecne- redakcyjną, wypełnioną dokumentami, stwier- 
mi Jego Królewska Mość mówił o dużem wra: „dzającemi, jak rząd czesko-słowacki traktuje u 
żeniu, jakie wywołała na nich Polska i jej sto- siebie „mniejszości narodowe“. Powtarzamy: 
lica, którą się zachwyca. Jego Królewska żadnych rewelacyj, co do panujących u nas na 

Mość opisując szczegóły z pobytu w Warszawie | tem połu stosunków. nie obawiamy się. 
oświadczył, że nigdzie nie miał w Europie | Czy i w jakiej mierze czeski minister spraw 
przygotowanych tak wspaniałych apartamen- zagranicznych bierze odpowiedzialność za to, 
tów, jak w Łazienkach. co pisze „Czeskie słowo”. nie wiemy. Na: wszel 


ZKE CAREER MECZEM Ki SpOsob ostatnie wywody tego organu są w 


: stosunkach czesko-polskich wyzwaniem wprost 
Napaść czesio na Polske 


niesłyehanem, które nie pozostanie bez na- 
stępsiw. 
P. minister Seyda nie ma szczęścia do Cze- 

chów. Z powodu jego „exposć* sejmowego, w = 

którem objawił pewno tendencje przy- UZUPEŁNIENIA BUDŻETOWE. 
chylme wobec Czechosłowacji, spotkały go za. | Ministerstwo skarbu rozesłało do wszystkich 
rzuty z najbliższej mu strony partyjnej. Obec-; ministerstw i urzędów celnych okólnik w spra- 
uie uwanunkował p. minister spraw zagrani. z- |wie uzupełnienia kredytów. objętych projektem 
nych, w „exposć* swojem, wygłoszonem w zej-| preliminarza budżetowego na: rok 1923, 
mowej komisji dla spraw zagranicznych, dalszy| W myśl tego okólnika, stosownie do posta- 
stosunek Polski do Czechosłowacji, od zabez |nowien przyjetego przez Radę ministrów dnia 


ODZNACZENIE MINISTRÓW POLSKICH. 
Warszawa, 25 czerwca. (AW). Wczoraj mint- 


wielką wstęgę Gwiazdy 


minister spraw zagranicznych i minister spra- 


PARA KRÓLEWSKA U MARSZAŁKA 
PIŁSUDSKIEGO. 

Warszawa, 25 czerwca (Tel. wł.) W dniu ju- 

trzejszym w powrotnej drodze z Lembertowa, 


2 Nr. 122. 


26 kwietnia 1923 roku i przedłożonego Sejmowi 
projektu ustawy skarbowej za czas od 1 sty- 
Cznia do 31 grudnia 1923 roku, otwieranie no- 
wych kredytów może nastąpić tylko na wnio- 
sek ministra skarbu, zatwierdzony na drodze 
ustawodawczej i tylko pod warunkiem, że ró- 
wnocześnie zostaną w tejsamej kwocie zmniej- 
szone wydatki panstwowe w tejsamej lub innej 
części budżetu. Jedynie w razie wzrostu dro- 
żyzny ustawa upoważnia ministra skarbu do 
uzupelnienia kredytów preliminowanych, jedna- 
kowoż tylko do wysokości kwoty, stanowiącej 
równowartość w markach sumy preliminowane- 
go kredytu, przeliczonego na złote po kursie 
1 złoty = 3.600 marek. 

Wobec tego, iż przy rozpatrywaniu wnios- 
ków w sprawie uzupełniania kredytów, prelimi- 
nowanych w granicach powyższego upoważnie- 
nia dla oceny, czy i w: jakiej wysokości odno- 
sne kredyty mogą być uzupełnione, miarodaj- 
me są daty stopniowego realizowania kredytów 
uprzednio otwartych, ministerstwo skarbu upra- 
sza! o przesirzeganie, by wszelkie wnioski w po- 


szkół powszechnych zarówno zakładów 'wojsko- |ljonów mk., ulokowanych w zmacznej części w 
wych, jak i wyższych naukowych, oraz oddania |akcjach przemysłowych. Jednem z usilnych dążeń 
tych gmachów najrychiej na cele szkół powszech- | zarządu będzie zgromadzić dostateczny fundusz na 
nych; 2) przystąpienia do budowy nowych pomie- | zakupno parcel pod projektowane letnisko dla 
szczeń dla szkół chociażby w postaci baraków; 3) | dziennikarzy. Rozwnjające się pomyślnie pod egidą 
rozbudowy względnie przybudowy, lub nadbudo-|Syndykatu biuro ogłoszeń į reklamy, przysporzy 
wy astniejących gmachów szkolnych. Syndykatowi niewątpliwie w ciągu roku poważ- 

Wiece odbyte w szkole przy ul. Loretańskiej, |nego zasiłku. Uehwalono też przyspieszyć zabiegi 
na Kleparzu, na Wolnicy i w Podgórzu, wybrały |o uruchomienie kinoteatru, na który Tow. posia- 
delegacje, które w tcj sprawie interwenjowały za-|da koncesję. Naostatek dokonano wyboru zarzą- 
raz po wiecach w prezydjum miasta, któremu wrę-|du Syndykatu. Skład nowego zarządu jest nastę- 
czyły obszerny memorjał. Nadto delegacje te były |pujący: prezes dr Beaupre (Czas), wicepr. R. Woy- 
wczoraj w Kuratorjum okręgu szkolnego. czyński (AW.), sekretarz W. Korolewicz (Na- 

Włacze przyrzekły delegacjom poparcie słusz- | przód), skarbnik A. Bassara (Czas), członkowie 
nych postulatów, podyktowanych troską o wycho-|wydziału: S$. Chmurkowski (Głos Narodu), J. 
wanie i zdrowie najmłodszej dziatwy szkolnej. Grzywiński (PAT.), E. Haecker (Naprzód), S. No- 

Spodziewać się należy, że władze wajskowe,|wiński (Gios Narodu), Dr Rabel (ilustr. Kurjer 
które w Krakowe rozporządzają tak licznemi ob-| Godz., K. Srokowski (N. Reforma), Święcicki 
jektami (koszary przy ul. Grodzkiej zostały w ze-|(PAT.), E. Zechenter (Biuro prasowo województwa) 
szłym roku częściowo wynajęte na sklepy pry-| Komisja rewizyjna T. Mleczko (Czas), St. Mróz 
watne), nareszcie opróżnią zajmowane dotąd bu- |(Kurjer), Wł. Prokesz (N. Reforma). Gospodarz lo- 
dynki szkolne. Chodzi tu o jak najszybsze oddanie | kalu i kuchni syndykackiej St. Lipecki (Głos Na- 


Środa, 27 czerwca 1923. 


NOWA REFORNA 
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wiących przydział czerwcowy dla miasta. Magistrat gle złamało się koło. Wskutek tego na miejscu 
rozpoczyną idzisiaj sprzedaż cukrů grysikowego | maszynista wstrzymał pociag i przez jakiś czas 
po come 15.000 mk „a 1 kg. w dwóch miejscach, | ruch pociągów był wstrzymany aż do chwili na- 
na placu św. Ducha i w Podgórzu przy ul. Kalwa- | prawienia defektu. Skończyło się jedynie na chwi- 


ryjskiej w hali targowej. Zakłady i instytucje win- 
ny zgłaszać się o przydziały do biura aprowiza- 
cyjnego magistratu do soboty 30 bm. Z liczby na- 
deszłych 12 wagonow, 9 wagonów jest cukru gry- 
sikowego, zaś reszta kostkowego. 

POŻAR. Wczoraj po południu w piwnicach fir- 
my Piekło w Podgórzu, w Rynku pod 1. 2, zapaliły 
się beczki ze spirytusem wskutek nicostrożnego | 
obchodzenia się służącego ze światłem. Na iwiążste | 
wypadku zjechaly siraże pożarne 4% Podgórza i 
Krakowa i przystąpiły niezwłocznie do giszenia | 
ognia, który zagrażał sąsicdnim magazynom. Po-| 
żar po pólgodzinnej akcji ugaszono. Szkoda zna- 


czna. 
b 


Z kraju i ze świata 
Z RAUTU NA ZAMKU WARSZAWSKIM. 


lowym strachu pasażerów. 

REBELJA CHŁOPSKA POD SUKALEM. Przez 
kilka dni toczyła się przed sądem karnym we Lwo- 
wie rozpriwa przeciw 39 chłopom ruskim ze Świ- 
tarzowa pod Sokalem, którzy w kwietniu ub. roku 
przeszkodzili ko!onistom w odbyciu zebrania w 
czytelni wiejskiej, a na interwencję policji odpo- 
wiedzieli zajęciem grożnej postawy. Kiedy naza- 
jutrz kilku winnych aresztowano, chłopstwo ru- 
skic usiłowało aresztowanych odbić i dopiero silny 
sukurs uwolnił posterunek policyjny od oblężenia. 

W sobotę zapadł wyrok w tej sprawie: dwaj 
chlopi zostah skazani na roczne więzienie, siedem- 
nastu ukarano więzieniem ed 2 do 6 miesięcy, in- 
nych aresztem od 2 do 5 tygodni. 

KONKURSOWE STRZELANIE ARTYLERIJI. 
W Biedrusku odbył się konkurs artyleryjski D. O. 
K. 7 w Poznaniu. Konkurs prowadził szef artylerji 


. a , r T AA : : sY D. e D a x = . 3 . . 
tych budynków, by po przeprowadzeniu potrzeb. | rodu). Na zakończenie niedzielnych uroczystości od- ;jenerał Kędziarski. Pierwszą nagrodę za strzelanie 


wyższych sprawach zawierały ścisie į wyczer- 
pujące zestawienie, w jakich terminach kredy- 
ty w odnośnej rubryce uprzednio otwarte, były 
faktycznie realizowane; w wypadkach, w któ- 
rych ustalenie daty fuktycznego zrealizwania 
kredytu nie było możliwe, ministerstwo skarbu 
uprasza o wykazamie daty wydania zarządze- 
nia w sprawie zrealizowania odnośnego kredy- 
tu. - 


PrZYDNZU rumuńskiej pory królewskie) 
'm D ga 
(6 KEOKOTA 

Jutro, tj. we środę o godz. 9 rano przybywa 
do Krakowa pociągiem warszawskim rumuńska 
para królewska. 

Na dworcu powitają parę monarszą przed- 
sławiciele wszystkich władz z wojewodą Ga- 
łcckim na czele, poczem orszak ruszy do Bar- 
bakanu. Tu prezydent Federowicz w otoczeniu 
prezydjum i rady miejskiej powita dostojnyci» 
gości, którzy następnie ulicą Florjańską uda- 
dzą się do kościoła Marjackiego. 

Po zwiedzeniu świątyni dostojni goście po- 
jadą przez rynek koło strażnicy wojskowej, ul. 
św. Anuy, Podwale, Straszewskiego, na Wa- 
wel. 

Z Wawelu uda się królewska para ul. Pod- 
zamcze, Św. Gertrudy i Starowiślną do Wie- 
liczki. 

Na całej drodze od dworca do Wawelu usta- 
wią się szpalerem oddziały wojsk i młodzieży 
szkolnej. Na rynku głównym od kościoła Ma- 
rjackiego do kościoła św. Wojciecha stanie 8 
pułk ułanów z orkiestrą. 

Po zwiedzeniu salin wielickich para królew- 
ska uda się do Krakowa i weźmie udział w 
przyjęciu*wydanem na Jej cześć przez pp. Ga- 
łeckich w salonach województwa. 

O godz. 3.30 popołudniu odjedzie para kró- 
lewska z Krakowa do Łańcuta do pp. Potoc- 
kich, a stąd z powrotem do Rumunji. 

Prezydjum miasta apeluje do mieszkańców 
Krakowa, by ulice, któremi przejeżdżać będą 
goście rumuńscy, udekorowali chorągwiami o 
barwach państwa i miasta. 


0 usuniecie zanładów woskowych 
Z budynków szkolny. h 

W ubiegłą niedzielę odbyło się kilka wieców 
rodzicielskich w sprawie opróżnienia budynków 
miejskich szkół powszechnych. 

Jak wiadomo, w szeregu zakładów szkolnych, 
między innymi przy ul. Szlak i Wąskiej, dotąd 
mieści się wojsko, na cele którego szkoły te za. 
jęto jeszcze w roku 1914. 

Mimo wielokrotnych zabiegów, budynki te dotąd 
nie zostały opróżnione, wskutek czego odnośne 
szkoły mieszczą sę w budynkach innych zakła- 
dów; nauka odbywać się musi na dwie, a nawet 
trzy zmiamy, co odbija się fatalnie na stanie zdro- 
motnym dzieci. Nadto szereg ubikacyj nie nada- 
jących się tam na sale szkolne, z braku pomie- 
szczenia zamieniono na klasy. 

Prócz wspomnianych budynków również gmach 
miejskiej szkoły żeńskiej przy ul. Lwretańskiej. 
zajęła częściowo akadlemja górnicza, na czem 
cierpi młodzież szkół powszechnych. 

Wiece rodzicielskie odbyte w tej sprawie, po 
wysłuchaniu referatów o fatalnym stanie pomie- 
szczeń dla szkół powszechnych, uchwaliły doma- 
gać się od prezydjum miasta 1 kuratorjum szkol- 
nego: -) natychmiastowego usunięcia z gmachów 


nego remontu w czasie wakacyj, nauka z nadcho- 


POPIS UCZNIÓW MIEJSKIEJ SZKOŁY DRA- 


dzącym rokiem szkolnym mogła się niezwłocznie | MATYCZNEJ, We środę 27 i we czwartek 28 bm. 


rozpocząć. 


miejska szkoła dramatyczna urządza trzeci doro- 


Na trudności napotkać musi jedynie tylko opróż-|czny popis swych uczniów. Na program złożą się 


nienio trzeciego piętra gmachu 


f 


szkoły żeńskiej|nastepnjące utwory: w calości „Pan Benet" Fre-, 
przy ul. Loretańskiej, przez mieszczącą się tam|dry, „Mąż od biedy“ Blizińskiego, „Zacisze domo- | 


czasowo Akacemję górniczą, która pozostanie w|we*' Courtelineʻa i „Z dobrego serea" Rydla, oraz 
dotychczasowym lokalu, aż do chwili wykończenia | wyjątki z „Balladyny“ i „Lili Wenedy*, ze „Świę- 


nowego budynku dla Akademji górniczej 
Aleji Mickiewicza. 


KRONIKA 


Kraków, 26 czerwca. 
REKTOREM AKADEMJI SZTUK PIĘKNYCH 


przy | toszka“‘ 


toliera, z „Zaczarowanego koła Rydla, 
z „Pana Damazego* Blizińskiego, jakoteż pierw- 
szy akt z „Moralności pani Dulskiej" Zapolskiej. 
Bilety sprzedawać będą uczniowie į uczenice micej- 
skiej szkoły dramatycznej w teatrze miejskim im. 


Słowackiego od wtorku 26 bm. między 9—1 przed 


południem i od 8 po południu. 
TRZEBA POCZEKAĆ. Jxkkotwiek zdaje się rza- 


był się na zamku królewskim wielki raut, na | 
którym zgromadzili się posłowie, senatorowie, | 
przedstawicicie duchowieństwa z kardynałem 
Kakowskim na czele, gabinet w pelnym skła- 
dzie z p. Witosem na czele, przedstawiciele róż- 
nych warstw społeczeństwa, prasy, literatury 
(i sztuki. Po wejściu na salę króla i królowej, 
prezydenta i p. Wojciechowskiej, nastąpily 
przedstawienia. Król Ferdynand był w stroju 
|generalskim, królowa Marja ubrana była w 
suknię ze złotej lamy, na głowie miała diadem 
z szalirów z brylantami, na szyi kolję brylan- 
tową z szafirami niezwykłej piękności. Następ- 
nie odbył się koncert, w którym wzięli udział 
najwybitniejsi artyśei Opery. Raut przeciągnął 
się do godz. 1 w nocy. 


W KRAKOWIE na rok 1923-24 zostai ponownie |czą jasną, że ostatnia zwyżka walut obcych, wy 
wybrany prof. Akademji dr Adolf Szyszko-Bohusz, |wołana także spekulacją gieldową, 
a prorextorcm prof. Akademji Józci Gałęzowski. |służyć za podstawę przy uczciwej kalkulacji ku- 
ROCZNICA W BRACTWIE KRAKOWSKICH |pieckiej, mimo to nawet najpoważniejsze firmy ku- 
STRZELCÓW KURKOWYCH. 
przypadala 351 rocznica pierwszego ogłoszema |wystarczającą Go wyśrubowania cen o 100, a na 
krola kurkowego w założonej w tym roku w Kra-|wet 200 procent. Jako joden z bardziej drastycz. 
kowie szkole strzeleckiej, Zapiski archiwalne no- rych dowodów togo postępowania kupców kra. 
tują to pol datą 25 czerwca 1562 r. kowskich z przykrością zamotować musimy zuko 
PROFESOR MONROE W ZAKOPANEM. |munikowany nam następujący fakt: 
Współpracownik Agencji Wschodniej z Zako-| W sklepie „Bazaru krajowego“ w Rynku głó- 
panego donosi: W niedzielę o godz. 6.20 rano |wnym zakupił p. N. szkatułkę drewnianą na. kwa- 


W dniu 25 bm. |pieckie nie zawahały się uznać okoliczności tej za 


WIELKA FUNDACJA DLA UCZCZENIA GÓR- 


nie powinna |NEGQ ŚLĄSKA. Z Warszawy donoszą: Przed ro- 


jeniem Henrykiem Dąbrowskim spisano akt, któ- 
rago mocą obywatel i kupiec I. bildji, p. Marjan 
Trppenbach. przekazał w postaci darowizny aom 
swoj przy ulicy Ceglanej na dom akademicki swe. 
go imienia z przeznaczeniem połowy lokali dla słu- 
chaczów politechniki warszawskiej.  Ofiarodawca 
oświadczył, że w akcie zaznaczono, iż czyni ni- 
niejszą fundację dla młodzieży w celn uczczenia 
przyłączenia do Polski Górnego Śląska i Litwy. 
fundacja będzie miała wlasny zarząd, ma którego 


przybyli tu profesorowie: Paweł Monroe wraz |tę 8.000 Mkp.; gdy w pół godziny potem zgłosił czele staną: jako prezes rektor uniwersytetu, jake 


z żoną i córką, oraz William Russel w towarzy- |się z prośbą o sprzedaż drugiej takiejsumej szka 
stwie kuratora prof. Owińskiego. Na dworcu |jtulki, spostrzegł na niej poprawioną juź cenę 
zostali mili goście powitani przez gminę, za- |sprzedaży z 8.000 na 18.000 Mkp. Na zapytania 
rząd Klimatyki, oraz tutejsze szkoły. Po go-|o powód tak gwałlownej zwyżki ceny w czasie tak 
rącem przemówieniu wypowiedzianem przez | krótkim, p. N. otrzymał odpowiedź, że obecny spa- 


i 


| tu przez Skautów w języku polskim i angiel- |w miarę kursu. 


skim, goście obrzuceni kwiatami udali się na 
[Morskie Oko i byli podejmowani kolacją przez |tem się cieszyły, jest rzeczą wątpliwą. W każdym 
Towarzystwo Tatrzańskie. Dnia 26 bm. zwie-|razie w Gcbecnych okolicznościach stwierdzone 
|dzą profesorowie tutejsze gimnazjum koeduka- |spexulacji gieldiowej wsknzana byłaby raczej pe 
cyjne, szkołę Przemysłu drzewnego, szkołę ko- |wna powściągliwość ze strony kupców w regulo- 
ronkarstwa, Szkołę książęco-biskupiego Komi- |Waniu cen w sposób, dla siebie najkorzysiniejszy, 
tetu na Bystrem. Podejmowani będą obiadem |to jest według najniższego kursu marki polskiej. 
w klubie Tatrzańskim przez gminę Zakopanego | Kilka dni zwłoki w przeczekaniu kryzysu nie przy- 


|śniadanie do Sanatorjum. Następnie zwiedzili |publiczności do firm, które dotychczas zaufaniem |Mu z przeznaczeniem 


a o godz. 6.10 odjeżdżają do Krakowa. 


WYSTĘP P. SOLSKIEJ.GROSSEROWEJ. W 


niostoby ruiny naszym kupcom. 
NOWE PODWYŻKI CEN. Wczoraj wieczór o- 


sobotę, 30 bm. o godz. 10/80 wieczór odbędzie się bradowała miejska komisja cenmkowa nad wnie- 
w teatrze im. J. Słowackiego przedstawienie na | sionemi ostatnio cennikami cechów masarzy i pic- 


dochód budowy Domu medyków. Udział w przed- 
stawieniu, w którągo program wchodzi koraedja 
w 1 akcie Jerzego Feydaua pt. „Ubierz się na- 
reszcie" 1 sztuka w 2 aktach Savoira pt. „W obli- 
czu śmierci“ przyrzekła p. Irena Solska-Grosserowa 
oraz inni artyści teatru im. Słowackiego. Bilety 
już do nabycia w kasie teatru. 

JAK WYGLĄDA POMOC DŁA URZĘDNIKÓW 
PAŃSTWOWYCH. Zapowiedziany nadzwyczajny 
dodatck 28% jest u nas w Krakowie dla wielu 
dykasteryj urzędniczych ną razie „okiecanką” Jak 
dotąd. wypłacono go tylko urzędnikom kolejowym, 
inne urzędy mają otrzymać dopiero 30 lub 1-go. 
To opóźnienie z wypłatą daje się dotkliwie odczuć, 
gdy z każdym dniem drożyzna wzrasta, Szczegól- 
me cierpi na tem nauczycielstwo, z pośród które- 
go wielu wskutek tego musi opóźnić swój wyjnzd 
na lato. 

Z SYNDYKATU DZIENNIKARZY KRAKOW- 
SKICH. Doroczne walne zgromadzenie członków 
Syndykatu dziennikarzy oabyło się w niedzielę w 
lokalu przy placu Szczepańskim 7 pod przewodni- 
ctwem red. dra Antoniego Beauprego. Po wysłu- 
chaniu sprawozdama z działalności zarządu za rok 
ubiegły i udzieleniu wydziałowi absolutorjum, 0- 
mawiano program pracy na rok bieżący. Zgroma- 
dzeni z zadowoleniem przyjęli do wiadomości, że 
czysty majątek Towarzystwa przenosi sumę 30 mi- 


karzy oraz stowarzyszenia gospodnio-szynkarskie- 


go. Po dyskusji uchwalone ceny wyrobów masar- | 


skich podwyższyć o 10 procent, zaś ceny tłuszczów 
o 20 proc., tak, że 1 kg. smalcu będzie kosztował 
27.000 mk., a słoniny 24.000 mk. Przy sposobno- 
ści ustalania cen tłuszczów, zwrócili ezłonko- 
wie komisji uwagę na brak tych artykułów w mie- 


wiceprezes rektor politechniki, oraz jako członko- 
wie delegaci studentów obu uczelni. Akt fundacji 
zastrzega, iż mieszkania będą bezpłatne przez cały 
czas stadjów, jednakże w 10 lat po ukończeniu 
uczelni studenci, którzy z domu akademickiego 


uczennicę tutejszych zakładów i złożeniu rapor | dek marki polskiej uprawnia do podwyższania cen imienia Marjana Trippenbacha korzystali, będą 


obowiązani do uiszczenia ekwiwalentu, określane- 


Czy takie postępowanie utrwali nadal zaufanie | go przez zarząd fundacji na remont i utrzymanie do 


ewentualnej przewyżki na 
budowę nowych domów akademickich. 

Według szacunku dzisiejszego, fundacja Marjana 
Trippenbacha przedstawia wartość około 3 milju- 
dów Mkp., jest to więe jedna z największych daro- 
wizn w czasach ostatnich. 

KATASTROFY KOLEJOWE. Pisma lwowskie 
donoszą: W ubiegłą sobotę wczesnym rankiem, w 
dniu, w którym rumuńska para królewska miała 
w nocy przejeżdżać do Warszawy, wydarzyła się 
wielka katastrofa kolejowa na przestrzeni Prze- 
worsk--Rozwadów. 

Mianowicie między stacją kolejową Sarzyna a 
stacją kolejową Łętownia o godz. 5 rano przy po- 
ciągu towarowym Nr 3572 wykoleiła się nagle cy- 
sterna, napełniona naftą, pociągając za sobą trzy 
inne załadowane towarami wagony. W jednej 
chwili z wagonów tego pociągu stworzyła się ol- 
brzymia kupa gruzów. Wskutek katastrofy 150 


ście, wobec czego przewodniczący wicepr. Wielgus | metrów toru kolejowego zostało uszkodzonych. Na 


zażądał kategorycznie od masazy, aby niezwło- 
cznie rozpoczęli sprzedaż tłuszczów. 

Odnośnie do pieczywa komisja ustaliła następu- 
jące ceny: za 1 kg. chleba żytniego 70 proc. prze- 
mialu 3000 mk. (piekarze żądw: 3200), 1 kg. chleba 
ciemnego 2400, za 6 dkg. bułkę gładką 385 mk., 
za 3 dkg. wiedeńską 250 mk., solodrąg 210. W 


szczęście ofiar w ludziach nie było żadnych, gdyż 
w czasie katasiwofy służba pociągu zdołała szczę- 
śliwie zeskoczyć ze swych stanowisk. 

Zaraz po wypadku zawiadomiono telefonicznie 
lwowska dyrekcję kolejową. Chodziło  przede- 
wszystkiem o bezzwłoczne usunięcie zatoru na 
przestrzeni 1 naprawienie zerwanych szyn, aby w 


sklepach 1 kg: chleba o 35 mk. drożej, bułka o|nocy królowska para rumuńska mogła bezpiecz- 
10 mk. Ceny chleba z piekarni miejskiej niezmie- | nie przejechać do Warszawy. 


nione, 

Wreszcie komisja. rozpatrywała cenmki restau- 
ratorów i kawiarzy, przyczem odrzuciła żądania 
restauratorów a to ze względu na to, że cena mię- 
ea w ostatnich dniach nie uległa zmianie. Ceny 
napojów w kawiarniach podwyższono w ten spo- 
sób. że kawa biała kosztować odtąd będzie 1500 
mk., czamma duża 1800, herbata czystą 1100, z cy- 
tryną lub mlekiem 1300 mk. 

CUKIER DLA KRAKOWA. W ostatnich dniach 
nadeszło do Krakowa 12 wagonów cukru, stano- 


Dzięki zarządzeniom prezesa dyrekcji Iwowskiej 
p. Barwicza oraz niezmordowanej pracy inżynie- 
rów kolejowych i pracowników, wieczór uszkodzo- 
ny tor był zupełnie naprawiony tak, że pociąg ru» 
muński z królewską parą w nocy całkiem bezpie- 
cznie przejechał w kierunku Lublina. 

W niedzielę rano na dużym moście między Żu- 
rawicą a Przemyślem, nastąpił wypadek, który 
mógł mieć bardzo grożne następstwa. Oto przy po- 
ciągu pospiesznym, wiedeńskim, zdążającym da 
Lwowa, przy jednym wagonie pulmanowskim na- 


baterji dy, celu wyobrażającego barwy nieprzyja- 
cielskie Otrzymał 25 pułk artylerji polowej. W 
strzelaniu działanośncem do posuwających się czoł- 
gów z drzowa odznaczył się 17 pułk artylerji poł- 
nej. 

WYCIECZKA POLSKA W KOPENHADZE. W 
niedzielę przybyła do Kopenhagi wycieczka lim 
żeglugi polskiej. Przedstawiciele duńskiego komi- 
tetu powitali wycieczkę, jak również reprezentant 
polskiogo poselstwa. Jutro odbędzie się zwiedzanie 
miasta według z góry opracowanego programu. 

Z PODRÓŻY GKRĘTU „LWÓW“. Do portu 
francuskiego Havre przybył polski statek szkolny 
„Lwów*. Na jutro przygotowane są uroczystości 
z okazji przybycia tego statku. 

WYPADEK KRÓLA BELGIJSKIEGO. Król bel- 
gijski Albert w czasie przejażdżki spadł z konia, 
łamiąc rękę w przegubie. Wypadek nie jest ciężki. 
Krol niebawem przyjdzie do zdrowia. 

KATASTROFA LOTNICZA. Telegram z Cham- 
bery denosi: Włoski minister dła żeglugi powietrz- 
nej Merkeanti, który chciał się udać samolotem do 
Paryża i do Londynu spadł wraz z samolotem. Mi- 
nister doznał złamania kilku żeber i obu rak. Życiu 
jego nie grozi niebezpieczeństwo. 

TRAGICZNA ŚMIERĆ LOTNIKA. Lotnik Cas- 
salle, który osiągnął był francuski rekord wyso- 
kości, spadł z aparatem i poniósł śmierć na miej- 
scu. Mechanik odniósł ciężkie zranienia. 

POMYŚLNE WIADOMOŚCI O ETNIE. Wedle 
wiadomości z Rzymu, wybuchy Etny słabną. Miej 
scowości Lingua Glossa nie grozi, zdaje się, żadne 
nicbezpieczeństwo.  Obserwatorjum astronomiczne 
ogłasza komunikat, stwierdzający zwolnienie po- 
suwania się lawy, która rozdzieliła się na dwa 
strumienie, jeden idądy w kierunku Monte Santo, 
a drugi w kierunku Carro. 

W związku z informejami o rozmiarach kata- 
strofy wulkanicznej na Sycylji, stwierdza Agencja 
Stefani, że wiadomości podawane przez dzienniki 
są stanowczo przesadzone. Obecny wybuch wulką- 
nu nie dorównywał w gwałtowności poprzednim 
erupcjom. W ogólności zniszczone zostaly tylko 
kilka mniejszych osad. Ofiar w ludziach nie było 
żadnych. Rząd rozwinąi energiczną akcję pomocy, 


PROF, Ł. MAREK-ONYSZKIEWICZOWA przyj 
muje na próbę głosu oraz wpisy w godz. od 10—i2 
i 3—5 po poł. Karmelicka 7. 


1YDŁO-JELEŃ 


jest wyrobem krajowym. 
1525 ; 


TEATRY KRAKOWSKIE. 

PREMJERA „ROMANSU“ SHELDONA. Dzisiaj 
wchodzi na afisz teatru ım. Słowackiego interesu- 
jaca sztuka amerykańskiego autora EL. Sheldona 
„Romans“ z p. Solską-Grosserową w popisowej jej 
roli śpiewaczki Cavallini. „Romans“ był niedawno 
olbrzymim sukcesem warszawskiego Teatru Pol- 
skiego dzięki swej pogodnej treści, a zwlaszcza 
wykomtwcom, jakich u nas uzyskał, zdubędzie 50- 
bie niewątpliwie i w Krakowie podobne powodze- 
nio, Obsadę krakowską obok świetnego gościa two 
rzą pp. Kosmowska, Zalewska, Sokolska, Kułakow- 
ski, Szymański, Dobiesław, Burnatowicz, Senow- 
ski i i. Reżyseruje p. Z. Kułakowski. „Rumans“ 
powtarzany będzie trzykrotnie w b. tygodniu. Ww 
piątek 29 bm. po poł. „Czarowmica* z p. Wysocką 
w roli matki Znakomita tragiczka zjeżdżająca do 
pas dla przedstawienia wawelskiego wystąpi raz 


MARJA CZESKA-MĄCZYŃSKA. 


Pani na Rozświcie 
POWIEŚĆ, 


r nA 


13 (Ciąg dalszy). 


— Idźże dzieciaku z twojem wieczystem u- 
mieraniem, wrócimy w lecie w pełni sił i zdro- 
wia, południowe slońce cię uleczy, zobaczysz. 

Panna Anna ostatnią walizę ulokowała szczę- 
śliwie i wyskoczyła raz jeszcze, by przygarnąć 
do serca „dziewczynkę“ i podać rękę Ruszczy- 
cowi. Inżynier odjeżdżał dopiero jutro, panna 
Anna myślaia w duszy, że tych dwoje dobrze 
wygląda razem i że sprężysta postać Pawła ma 
w sobie jeszcze tyle prawdziwej młodości, iż 
siwizna na skroniach czyni go tylko więcej 
interesującym. Ma młode myśli i młode usta... 

Jeszcze kilka słów... kilka wykrzykników... 
w pyle gościńca rozplynęły się zarysy furki, 
zawadjaekiego kapelusza Anny i pochylonej 
postaci Wojtyłły. Magda westchnęła i spojrza- 
la w szare, poważne oczy Ruszezyca. 

-— Tak mi żal, że już pojechali! 

Stał oparty niedbale o pień starej lipy. 

— Czy mnie jutro, będzie pani też żałować 
chociaż trochę? i 

Glos jego zadrżał, ten zawsze spokojny, za- 
wsze równy głos. 

— Pewno... zżyliśmy się tak wszyscy, że sta- 
liśmy się prawie rodziną z wyboru. 

— Przez to bliższą... prawda? 


Wielki transport nadszedł, 


PIĘKNY 
wybór w różnych rozmiarach, 


— Tak — Pan, przytem tyle dobrych rad mi 
udzielił, tak rozbudził zaufanie w moje własne 
sily, że naprawdę szczerze panu jestem wdzię- 
czna. Wie pan, że dla mojej przyszłej wytwór- 
ni gobelinów, znalaziam już kilka uczennice. 
Sprowadzam sobie dzieła fachowe z Niemiec 
i Francji, a jeżeli mi się uda, to pojadą w przy- 
szlym roku do Paryża na dalsze studja w tym 
kierunku. Naprawdę z lękiern myślałam o je- 
sieni i zimie, o długich, smutnych wieczorach 
w opustoszałym domu, a teraz nie mam już tego 
lęku. — pan mi wskazał cel. 

Szli razem cienistemi alejami ogrodu, otacza- 
jącego zewsząd willę „Rozświtę*, wśród szpa- 
łerów jesiennych w kwiecie stojących krzewów 
różanych, które zmaria pani Warmińska ho- 
dowała z miłością wielką... 

Na błękitnem, głębokiem w tonie niebie ja- 
rzyły się krwawą purpurą kiście jarzękiny i 
rdzawiły jej liście wśród giętkich, splątanych 
gałęzi. Leciały już pierwsze liście, szły za nie- 
mi posmutniałe nagle oczy mężczyzny... 

— Więc jutro jadę a pojutrze zaczną się zwy- 
kłe prace. Fabryka, która zakupiła odemnie 
model aeroplanu konstrukcji mojego pomysłu, 
doniosła mi wczoraj, że próbny lot, pierwszym 
aparatem mego typu, wypadł nadzwyczaj po- 
myślnie. Nie, naprawdę, próżnowałem juź zbyt 
dlugo, z radością prawdziwą myślę, że znowu 
od ptaka skrzydeł pożyczę. Chciałaby pani kie- 
dy wzlecieć w tę błękitną dal nad nami, nie lę- 
kałaby się pani? 

— Nie. Czego? Wszystkich moich mam po 
tamtej stronie, więc nio miałabym powodu do 
tego. 
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— A tu... nie byłoby pani za nikim żal? 

— Nie mam nikogo. 

— Tak, 
wagę, człowiek jest panem siebie i śmierć mu 
nie straszna. Wie pani, że jednak oddalenie 


— Panno Magdo... 
Spojrzała ku niemu zdziwiona, ho było coś 


poczucie samotności wzmaga Od-|w tym jego głosie, co ją bezwiednie zaniepo- 


koiło. W szarych jego oczach był ten wyraz 
tkliwości serdecznej, przez który dusza idzie na 


jak gdyby wsiadająe do aeroplanu, należało od |spotkanie drugiej duszy ludzkiej i mówi jej 


razu robić testament a tymczasem ja, tyle lo- 
tów mam już za sobą i żyję i nie przychodzi 
mi nawet na myśl, że zginąć mogę. Rozkosz 
to jest, jak każda walka z żywiołem, jak każda 
zwycięstwo nad czemś, czy nad kimś. Żeby 


pani wiedziała, jak inaczej świgt wygląda z 
góry... Od placów targowych z AA się jak | 


nogi pająka pokrzywione, białe liuje ulic... a 
na nich roi się mrowisko... maleńskich tworów... 
ludzi. Nie wystrzelają ku niebu wysmukle wie: 
życe i one przysiadają do ziemi i one płaszczą 
się na niej, góry, doliny, wstęgi rzek wszystko 
to rozlewa się w płaszczyzny i plamy, podobne 
geograficznej karcie, 

-— Więc ziemia z oddalenia traci? 

— Tak, ziemia jedną z oddalenia traci. Bo 
zresztą, to wszystko niemal przez oddalenie zy- 
skuje. Pamięć człowieka ma tę ciekawą wła- 
ściwość, iż złe zaciera a dobre pomnaża i idea- 
lizuje, a 

Ruszezyc szedł chwilę w milezenių, ścinając 
zerwanym prętem kłębki kwiatów i traw, nie 
myślał o tem, co robi, dojrzewało w nim zwolna 
pragnienie, by tę dziewczyne, idącą u jego bo- 
ku, tak lekko i cicho, swoją nazwać. I jemu 
co nie znał w życiu lęku, niepokój szarpał ner- 
wy i brakowało mu slów.. On, wolny ptak 
przestrzeni, czuł trwogę, łżŻ go te białe, smu- 
kłe ramiona do ziemi przywiążą zbyt silnie. 


Huetowna sprzedaż 


kez słów... „miluje cię“... 

I w oczach jej odmalował się lęk, który na- 
gle przejął ją nawskroś. Lubiła go, jak przyja- 
ciela dobrego, jak człowieka, który w niej 
wzbudzał uczucie szacunku i podziwu — nie 
kochał: go jednak. 

Ruszczycć ten wyraz lęku pochwycił i słowa 
które miały paść, pozostały nie wymówione. 

Spokojny, równy jego głos nie drgnął nawet, 
gdy ciągnął dalej, idąc jednak już po linji in- 
nej myśli. 

— Niech pani pamięta, że ma pani we mnie 
szczerego przyjaciela, zawsze i chętnie pośpie- 
sze na wezwanie pani, gdyby pani coś w życiu 
zagrażało. A pani bedzie miała du mnie zaufa- 
nie... prawda? Jak do brata. 

Ucieszyła się, że moment krytyczny minął, 
że ten dobry człowiek odejdzie od niej bez żalu 
i u rzęs jej zatrzepotały się łzy... 

W duszy Ingi szalała burza, nie uspokoily jej 
słowa ni pieszczota Iwona, pozornie była spo- 
kojna, wesoła nawet, jak gdyby nagle pragnęka 
zetrzeć sama siebie z przed godzin kilku, ale 
gdy nadeszła noc i Twon zasnął, kobieta cicho 
zesunęla się z poslania i patrzyla chwilę, w 
jego spokojną, na poduszki odwróeoną głowę. 

Zostal. z litości, jaką ma ezlowick — dla 
drukiego człowieka... Tylko dlatego! 

l cóż dalej? 


dywanów perskich 


Jutro... pojutrze, za miesiąc czy za rok, musi 
przyjść rozstanie, bo duszy jego nie zdoła do 
siebie przykuć. Nie potrafi... Więc po co jał- 
mużnę brać... i jak najnędzniejsza żebraczka 
dlawić się tym chlebem nędzarzy. 

Powiedzieć sobie: skończone i odejść. 

Tak! Trudno! Pustkę w duszy zostawić, jak 
gdy ktoś drogi, najdroższy, odejdzie na wieki. 
Większą jeszcze, bo po śmierci miłowania swe- 
go, człowiek ma jeszcze nadzieję, że spotka je 
kiedyś w państwie cieni, a tu już tej nadziei 
nie będzie, obcymi się sobie staną, bo nic ich 
nie łączyło prócz zmysłów. Ach, on nawet tego 
połowicznego miłowania jej nie miał, był to 
kaprys artysty, rozkochanego w „pięknie jej 
ciala, a potem tylko litość człowieka... Nie 
więcej. i 

Inga Wólfstróm dumna, nieprzystępna, zna- 
lazła w nim swego władcę... Inga, która nigdy 
nie kochala, mitowała teraz, miłowała jak nie- 
wolnica... h = 

Czyż człowiek nie potrafi zbuntować się prze- 
ciw samemu sobie? ś i 

Wyzwolić się z niewoli własnych zmysłów? 

Kobieta cicho snuła się w izbie, zbierając 1 
pakując swoje rzeczy... potem w oknie usia- 

la.. czekała świtu. Postanowiła... i z chwil} 
gdy to postanowienie powzięła, burza w niej 
przycichia. s 

Nie myślała teraz o niczem, utkwiwszy oczy 
w czarną noc za okienkiem... Czekała kiedy 
szarzeć zacznie. 

Splowa ręce w okiennej ramie. 

(C. d. n.). 
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J. Biükbaum 


Krzków, ul Dlotlowska h. 8i. 
Telcfom Nr 2033, 


Sroda, Zł czerwca 1923. 


jeden tylko w „Czarownicy“. Oficjalny sezon | 


1922 23 zakończy się po serji przedstawień „Ro- 
mansu“ występami Juljnsza Osterwy. Reszta lipca 
i sierpień traktowana będzie jako sezon letni, po- 
świecony sztukom lekkim i wesołym. 

TEATR NA WAWELU. Przygotowywane na 
piątek 29 bm. powtórzenie „Odprawy posłów gre- 
ukicie*, którego wawelskie wystawienie wzbudziło 
tak powszochny podziw, będzie ostatniem w tym 
sezonie. Zainierezowamea tym wieczoram jest nad- 
zwyczajne. Z licznych stron kraju zgłosiły przyjazd 
gromadne wycieczki. W Warszawie organizuje się 
na .Odprawę* cala wycieczka ze świata literac- 
kiego 1 arlystycznegć. Bilety sprzedaje kasa tea- 
tralna im. Słowackiego. 

OPERA I OPERETKA, Tylko dwa razy wystą- 
pią jeszcze gościnnie znakomici artyści operetki 
lwowskiej H. Milowska i F. Kuligowski w prze- 
ślicznej opercice Lehara pt. „Frasquita”, która zdo- 
była rekord powodzenia dziś we wtorek dma 26 
bm. o 745 w. i jutro we środę 27 bm. o T'45 w. 
Zapewne publiezność skorzysta z nadarzającej się 
sposcbności i pozricszy tłumnie na ostatnie dwa 
występy. Operetka ta w najlepszej obsadzie wy- 
pełnia codzienme teatr do ostatniego miejsca. 

MIECZYSŁAW FRENKIEL W „BAGATELE* 
Oczekiwane z takiem zajęciem występy Frenkla 
rozpoczynają się dziś w komedji Hauptmana pt. 
„Kolega Crampton“. Zo sceny „Bagatel“ prze- 
mówi talent pierwszorzędnej miary, niezrównany 
wirtuoz dramatyczny. Rola Cramptona należy do 
najlepszych kreacji znakomitego artysty, 


p REPERTUARY: 


TEATR IM. SLOWACKIEGOŻ “ 
Wtorck. 26 bm.: „Romans“. 
Środa, 24 bm: „Romans“. : 
Czwartek, 28 bm. po poł.: Popis szkoły dram.; wie- 
czorem „Ramans“, 
Piątek, 29 bm. po pal.: „Czarownica“; na Wawelu: 
„Odprawa posłów greckich“, 
TEATR OPERA I OPERETKA A: 
Wtorck. 26 bm.: „Frasqnita” erw T 
Roda, 27 bm.: „Frasquita”. MIY 
TEATR BAGATELA“, 
Wtorek. 26 lm: „Kolega Crampten". 
Środa. £7 km: „Kolega Crampton“. 
Czwartek, 28 bm.: „Kolega Crampton" 


4^ 


Ze Sporti 


REGATY JUBILEUSZOWE 0. W. S. K. 

Fizebieg niedzielnych regat był nadzwyczaj in- 
teresujący. Publiczność, która masami obsiadła oba 
brzegi Wisły, z zainteresowaniem śledziła poszcze- 
gólne biegi. Ładnym zwłaszcza był bieg jedynek, 
w którym pp. Bujwid i Wróbel wykazali wspania- 
ły styl jazdy. Ładnym także byl bieg jabileuszo- 
wy, w którym obie osady O. W. 8. K. i W. T. W. 
wykazały ładną formę, a pierwsza z nich ślicznym 
finishem prześcigla przeciwną osadę o półtora ło- 
dzi, Ładnemi także były biegi dwójek wyścigo- 
wych i formirów. Wzbudzający największe zainte- 
sowanie bieg junjorów, w którym startować miały 
trzy osady 0. W. S. K., W. K. W. i W. T. W., stra- 
sił na zainteresowaniu przez niesportowe zacho- 
wanie się niektórych sportowców warszawskich. W 
biegu tym startowała jedynie osada W. T. Wù, 
która już w dniu poprzednim odpadła w przedbie- 
gu Osady W. K. W., i O. W. 5. K. startowały każ- 
da z osobna na czas. Wogóle zachowanie się nie- 
stórych sportowców z W. T. W. było więcej niż 
prowincjonalne, co na posiadającym już wysoką 
kulturę sportową Krakowie czyniło nieprzyjemne 
wrażenie, A ac Ai 

Organizacja regat stala na wysokim poziomie. 
Zwrócić by jedynie należało uwagę na zbyt wiel- 
kie przerwy między poszczególnemi biegami, które 
nie przyczyniają się wcale do spopularyzowania 
tego pięknego sportu. Niech regaty trwają krócej, 
lcez biegi iść powinny w krótkich odstępach cza- 
su, by widz nie nudził się zbytniem przewiekaniem 
ich j nie stracił wogóle zainteresowania do sportu 
wioślarskiego. 

Regaty dały następujące wyniki: 

I) Czwórki klepkowe wyścigowe == wioślarze 
ponad 35 lat: 1) W. T. W., czas 351 s. (Osada: 
Geier St., Loth Alfr, Kukier Wł, Duchowski J., 
ster Sznerder Fryd.). 2) O. W. S. K. czas S5+!/, 

sada: Cyrek Wł, Muchlickj Bol, Rajtar L., Zy- 
droń Br., ster Rudnicki Józef). 

TI. Jedynki klepkowe wyścigowe: 1) Bujwid Jan 
(A. Z. S.) 3/53%/,. 2) Wróbel Stefan (W. T. W.) 3:57, 
| Hi. Czwórki nasadnie spacerowe: 1) O. W. 5. K., 
4'27:/,. 2) T. W. N. Sącz, 4.46?/,. 
| IV. Czwórki klepkowe junjorów: Udział brała 
jedynie osada W. T. W., która przybyła w czasie 
3'422/, (Jabrzemski Zygm., Lisicki J., Kuncewicz 
Ad., Okniński W., ster Majewski L.). 

V. Sześciowiosłówki nasadnie o nagrodę honoro- 
wą miasta Krakowa: Startowały dwie osady O. W. 
S. K.: 1) czas 350; 2) ezas 3'541/,. 

VI. Bieg jubil. Czwórki klepkowe wyścigowe o 
wędrowną nagrodę honorową red. Marjana Dą- 
browskiego: 1) O. W. S. K. 336 (Kędzior Fr., Pę- 
kalski St., Szczepek J., Grabowski St., ster Cybul- 
ski Kaz.) 2) W. T. W. 340% (Duchowski Jan, 
Geier St, Wróbel St, Przygodziński St., ster De- 
latkiewicz Jan). 

VII. Bieg gości, Czwórki fornirowe wyśc. 0 na- 
grodę honor. p. Józefa Rudnickiego: 1) W. T. W. 
3'34/, (Kuncewiez A, Lisicki J., Olszewski N., 
Kitzman K., ster Majewski L.) 2) A. Z. S. 3/49 
(Bujwid, Szczerbiński Edw., Dutkiewicz W., Ada- 
mek J., ster Ferens K.). 

VIIL Dwójki klepkowe wyścigowe: 1) O. W. 5, 
K. 407. (Szczepek J., Grabowski St., ster Koch- 
mańska Z). 2) A. Z. S. 410%/s (Frischer J., Szat- 
kowski H., ster Sobolewska M.). 

Na, czas jadące do biegu junjorów: 1) O. W. 5. 
K., czas 3'38:/, (najlepszy czas, jaki wogóle uzy- 
skano w regatach), osada: Iwelski St., Chalupnik 
W., Bialik J. Sukniewicz M., ster Grabski A. 2) 
Warsz. Koło Wiośl., czas 3'41*/,, osada: Galik 
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Tad. Siwecki L., Wiłczyński Zyg., Nowotka WŁ, |hodzia dopiero na ostatek ewakuowane. 


ster Słoniewski St. ; 
Długość tora wynosiła 1.100 m. 
WYNIKI ZAWODÓW FOOTBALLOWYCH, 
Craccyja— Jutrzenka 3:1 (1:1). 
Olsza —Makhabi 0.0. 


Poznań. Poznanja—28 p. strzelców kaniowskich |rządowych niezadowolenie. Wyrazem tego są 
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Ba. 
Warszawa. Polonja—Unja z Łodzi 3:2 
Bielsko, Wisła—Sturm 4:0. 
Lwów. Pogoń—-Legja 4:0. 
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NOWA REFORMA Ar. IZ. 3. 
Z L/ p ? a Tezy te są następujące: 1 Akcje Tow, hzpdiowych: 
> ą Ti "Sg A pa p r s - Pann a — 
Ruttuńska para króleoska © Garszeale Eae Tegro EE WIĘ sę aaa 
i AAi 5 ià kR $ nianego podatku dla samorządów w formie projek- ra kr G00U0 14000—77000 
WIELKI KRZYŻ ORDERU VIRTUTI MILI- |wiem już, iż poglądy nasze nie różnią się w "wanego dodatku do państwowych podatków. | Bracia Rolniecy T000 12660  11000—12000 
TARI DLA KRÓLA FERDYNANDA. żadnym punkcie. W zakończeniu mogę panom |, 2) Stopa dodatków komunalnych będzie nieje |Polski Glob „maddŁ.. | l 
d FA kes a WEB R ANA R -__ |dnolita, na przykład dla alkoholu znacznie wyż- | żegluga Polska 6000 7060 6306— 1060 
Warszawa, 25 czerwca (PAT). O godz. 9.30 j oświadczyć, iż w Rumunji wysoko cenimy wy- ; przy m Akcje Tow. przemtysiowych: 
odbyło się w Belwederze wręczenie J. Król. |Siki, jakich dokonała Polska w ciągu ostatnich a 74 2 Bienia a £ "555000 636000 580000—630000 
ści królowi i wielki ; re i z idacji wewneę: 3) Wpływy z tych dodatków będą zasadniczo | Geejelski p si A 
Mości królowi Ferðynanđowi wielkiego krzyża | czterech lat dla dziela konsolidacji wewnętrz- j. Day Ea Goa Zag Cegjelski 800u0 90060  85000—8yu0 
orderu Vistuti militari, J. Król. Mość król Fer-|nej, wysoko również oceniamy piękne rezulta- inaczej dzielone, aniżeli proponował rząd. W szeze- | Parowczy 200060 236000  205000—220000 
dynand przybył do Belwederu z jen. Rozwa-|ty. jakie w różnych dziedzinach Polska osią. | Sólmoś0i mega puje a opiece media aS Maję E aa Hd 
dowskim i powitany został ze zwykłym cere- gnęla. Cenimy tę pracę dla konsolidacji we- b Tea pd propo pe Zwiąaeię giha : Trzebinia 85000 100060 _ S8000—. > 
monjałem. Ceremonja wręczenia ogteru odby- |wnętrznej więcej niż jaką inną, ponieważ my O ZEBRA pojekkwancj zastdy náanigzko -Paai 80080 S50u0 | 85000—:x- vu 
la się w sali recepcyjnej wobec prezydenta Rze- |Sami po wojnie mieliśmy do rozwiązania pra- | Qt miast przy rozdziale wpływów z tych po- | je 1. dl 
czypospolitej polskiej, kapituły orderu, mini- |wie te same problemy, a co zatem idzie znamy datków. i w e | SMEO COMAECUO ESMO —=125000 
a Š , L Y Rin 2 E udo e 2a, 5) Wypowiedziano sie za wyeliminowanie té Tepege 170000 200060 170000—198090 
stra spraw ragranicznych Seydy, świty królew- |% 2y stkie ich trudności. a g vt amem SHOP Polska Nafta 55600 15606 | 586(0—; 1009 
skiej, rumuńskiego ministra Ducy, posla ru-| Po tem ekspose minister Duca w rozmowie z PAP onango wepia. Aian- iagi 85000 45000  5U060— 45000 
niuńskiego Florescu. dziennikarzami nakreślił obraz stosunków we- "OPY naftowej, araz eu i wad > 190000 250060 
«AR wnętrznych Rumunii, przyczem jako były mi- | 6 enie" uchwalono nie uwzględnić ży: er 25060 32000 = R 
FRIR pu nister rolnictwa złożył obszerne informacje o | 7% Krakowa i Lwowa co do możności utrzymania |qvoq koszyk. 180¢0 25000 24000 
e » kam reformie rolnej ogólnie przeprowadzonej w Ru- | (9tychczasowych komunalnych podatków od trum |'tuzzezę Trzeb. [5060 210600  186000—-200060 
o stosuekach polSKO-(UMŃSKICH (monii Reforma ta spowodowała, iż Rumunja | KOY: , a aa 6000 "1000 Fuoco 
w a Aj s a posiada dzisiaj silną i trwałą podstawę swojej | 7) Postanowiono dopuścić gminy wiejskie do | Choderów SALO 380060 340000—30000 
arszawa, 25 czerwca (AW). Dzisiaj popolu- i z. | partycypowania we wpływach z dodatków do pań- | C ™elów 90064 145000 95000-110000 


dnin rumuński 
p. Duca przyjął przedstawicieli prasy warszaw- 
skiej, którym oświadczył, co następuje: 
Świetne i serdeczne przyjęcie, jakiego do- 
znała w Polsce para królewska, wywoiało gig- 
hokie wrażenie w Rumunii. W przyjęciu tem 
Rumunja widzieć będzie nietylko objaw hot- 
du, złożony pierwszemu monarsze, który od- 
wiedzit Polskę odrodzoną, leez także nowy do- 
wód głębokiej przyjaźni, jaka łączy oba nars- 
dy. Chętnie używam słowa „głębokiej” — mó- 
wił minister Duca — ponieważ mam przeświad- 
czenie, które podziclają także i wszyscy wasi 
mężowie stanu, iż przyjaźń pomiędzy Peiską a 
Rumienją nie jest wynikiem  przeruijających 
kombinacyj, lecz trwałych interesów obu na- 
rodów. Istotnie przeglądając powszechną sy- 
tuację polityczną, nie można znaleźć żadnych 


5) 


[sprzecznych interesów pomiędzy Polską a Ru- 
munja, przeciwnie na każdym kroku stwierdza ! 


się ich łączność. Zarówno Polska, jak i Rumi- 
nja pragną przedcewszystkiem pokoju, ponieważ 
są przeświadczone, iż jedynie pokój pozwoli im 
dokonać konsolidacji wewnętrznej i załagodzić 
rany tragicznych wydarzeń, jakie przeżyliśmy 
w przeszłości i że tylko pokój pozwoli nasze 
zadania cywilizacyjne wypeinić, jakie nakłada 
na nas przyszłość ze względu za nasze położe- 
nie geograficzne i właściwości obu narodów. 
Im częstsze będą maniiestacje naszego przy- 
mierza, tem lepiej i jaśniej uwydatni się jego 
charakter pokojowy i cywilizacyjny w oczach 
calego świata. W rozmowach z ministrem Seya 
dą — mówił dalej minister Duca — nie miałem 
żadnych specjalnych spraw do omówienia, do- 
konaliśmy jedynie wymiany poglądów co do 
poszczególnych kwestyj dnia, Dzięki ścistym 
stosunkom, jakie łączą nas z rządem polskim, 
EEDE 


NAR, EE E a E o a oa 


minister spraw zagranieznych | 


iszio 80 proc. hulności 


struktury spolecznej, zaopatrzonej w warsztaty |, Ę o i 
pracy dla ludności rolniczej, stanowiącej przej AR PY? podatkéw konsumeyjnych, które przy- 
rumuńskiej. Reforma | P3404 powiatowym związkom komunalnym, 
rolna przeprowadzona zostala jednolicie dla U A POW) zane zasad 1głogcnt pzzasa 
wszystkich części królestwa. Jako maksimum bi artykuł 13 i przedstawi go na najbliższem po- 
włądania ziemią, reforma pozostawia 500 ha, siedzeniu komisji. 
dzięki czemu znikły wielkie latyfumdja, a po-| * PYCZAŁTOWE OPLATY POCZTOWE. Z dn. 
wstala zdrowa klasa średnich posiadaczy zie- | 1 lipca b. r. wchodzi w życie rozporządzenie mini- 
mi. Minister Duca podkreślił także pomyślny |stra poczt i telegrafów w sprawie ryczałtowania | 
stan finansowy Rumunji, która budżet swój [opłat pocztowych za przesyłki listowe władz i u- 
zamknęja przewyżką dochodów nad wydatka- | rzędów państwowych. Zgodnie z paragrafem 1 roz- 
mi, zyskującą stałą równowagę budżetową. Co | porządzenia, opłaty pocztowe na zwykłe i polecone 
się tyczy przemysłu rumuńskiego, to Rumunja | przesyiki listowe, a mianowicie: listy, kartki, dru- 
stoi wobee zagadnienia dopuszczenia kapitałów ki, próbki towarów, papiery handlowe, nadawane 
obeych, któreby zasiliły i umożliwiły należyty przez wladze i urzędy państwowe w obrocie we- 
rozwój przemysłu rumuńskiego. Zagadnienie | wnętrznym, będą uiszezane ryczaltem. 
to jest przedmiotem rozważania rządu, przy- Władze i urzędy państwowe nie mogą nadawać 
| czem chodzi o takie uregulowanie sprawy, aby | za opłatą ryczałtową: 
lnie dopuścić do zbytniej przewagi kapitału ob-| 1) przesyłek listowych do władz i urzędów w 
cego w życiu gospodarczem Rumunji. W zakoń- | tejsamej miejscowości; 
jęzenin minister Duca wyraził nadzieję, że| 2) przesyłek listowych, przeznaczonych za gra- 
wkrótce powita dziennikarzy polskich w Bu- |nicę. 


kareszcic. Opłacie ryczałtowej nie podlegają przesyłki li-; 
REWJA W MOKOTOWIE. stowe, przy pL — i misi państwowe 
Warszawa, 25 czerwca (AW). Dzisiaj o wpół prem „grosz pni. gor teg 
lo 11 rano odbyla się wielka rewja na Polu | WYCH, Pisma lwawskie donoszą: Od 1 lipca b. r. 
Mokotowskiem, „wojska zostały Taa e W |zostanie na państwowych kolejach normalnotoro- 
trzech linjach. Pierwszą linię pramowain ka- |wych podwyższona taryfa osobowa i ba 
walerja i piechota, w drugiej linji stanęly wOj-|tym stosunku, że opłata jedno 
ska techniczne, wreszcie w trzeciej linji w sze- | œ 
iregu rozwiniętym pułki artylerji, pułki pancer- 


gażowa w 
stkowa w klasie; 
czwartej wynosić będzie na 200 kilometrów 100 


$ Ą ; marek, do 300 klm, 80 marek, a ponad 300 Elm. 
ne i samoloty. Czoło pochodu stanowiła Szko- | GQ marek, w klasie trzeciej 150, 120 i 90 marek 
arek, KO, AŻ ; 


ja Potok Ve budzająca swoją POStAWĄ | t4 jest 60—70 proceni podwyżki ceny obecnej. — 
i wyćwiczeniem ogólsy podziw. Król Ferdy- | Cona biletów peronowych 2.000 marek, dla bagażu 
ne i S a 63 generalicji Poł. | opłaty jednostkowe 20, 16 i 12 margk, dla nBU 
skiej zz mite ues ; . 
leje ldaola żyć "NE a len i |. H EUAN 3 TE 
Micjsca numerowane w pociągach (miejscówki) 
wynosić będą w klasie trzeciej 5.000 marck, w dru- 
giej 10.000 marek, a w pierwszej 15.000 marek (25 
procent podwyżka), Podwyżka należności za prze- 
wóz bagażu i przesyłek nadzwyczajnych waka się 


35000 45600 46000-— 42000 


110000— 11000 


bleker, Ziersza 
Niemojowski 110000 130660 
Fab. kap. kiyślenice 1600 HANO 

GIEŁDA WARSZAWSKA. (25 czerwca), Wasut, 

Dolary am. 98000. sprzedaż 9.000, kupno 97000, dola- 
kanadyjskie 95790, franki francuskie 6080, korony 
czeskie 2940, marki niemieckie 0'65, 

Czeki: Bełgja 5195, sprzedaż 5245, kupno 5145, Bern 
0:85, sprzedaz 0'86, kupno 0'84, Gdańsk 0'55, sprzedaż 
0'86, kupno 0'84, Kopenhaga 17550. Londyn 452.000- 
400.660, sprzedaż 456.900, kupio 447.900. Nowy York 
93000, sprzedaż 99000, Kupno 91000, Nowy York dru- 


line sprzedaż 98200, kupno 96500, Paryż 6050, sprze- 


daż 6140, kupno 6020, Praga 2940, Szwajcarja 11020, 
sprzedaż 17800, kupno 17440, Wiedeń 130, sprzedzź 
139, kupno 1'87. korong austr. 1/38, Włochy 4520, 
eprzedaż 4465, kupno 4875. 

Akcje: Bank dyskontowy 410-—460—450, Bank han- 
dlowy Warszawa 600--675, Bank dla handlu i przemy- 
słu Warszawa bk., 1 i 8 em. 115—190—165. Bank kre- 
dytowy Warszawa 90—105, Bank małopolski Kraków 
2, Bank zjedn. ziem pol. 65, Bank zw. ziemian 21— 
25—23, Bank przemysłowy Lwów 24--22—88, bank 
zw. sp. zar. Poznań £20—210. Sole potasowe 525— 515, 
Puls 400—420, Wilat 34—37—85, Cukier Warszawa 
2,750.000—2,400.000—2.550.000, Częstocice 2,000.000— 
1.900.000—1,850.000, Firley 58—95, Drzewny prze- 
wg 28—38, Ortwem 45—48, Rudzki 195—165— 
f>:50, Ursus 1 em. 215 2 em. 140—13—12358, Parewo- 
zy 200—10%0—165, Zawierciu 16.600.000, Hurt 25. 2eptu 
ga 32—34—82, 6 emisja 31—297, Elektryczność 6- 
650—625. Spirytus 380—410—385, Polska nafta 65— 
80—75, Lenartowicz 26—28—25. Siła i Światło 140— 
147:5—131%, Norblin 115—105—110, Tow. zachod, 
25. Skup skór 14-21, Tow. elektr. 45—55—50, Cerata 
450—360—385, Kijewski 175--195, Czersk 415—39%0— 
400, Gosławice 470-440 —445, Michałów 210—220—215 
Lazy 37—396—30%4, Węgiel 410-360-410, Lilpcp- 
Rau 143—150—134, Ostrowiec 100—660—640, 5 em. 
620—650—640, Starachowice 410—380—360, Pocisk 
81%4-—97%4—90 Zieleniewski 500—535—550, Żyrardów 
15,000.000—14.000.000, Jabikowacy 32—27, Polbal 21— 
50, Nobel 200—190. Pustelnik 90—85, Chodorów SU— 
370—385. Spiess 110—80—87/4, Trzebinia 15—42—114, 
Belpol 2672—29—2715. 

GIEŁDA SZWAJCARSKA. (25 czerwca). Berlin 
0'00.55, Holandja 219. Nowy York 5585, Londyn 
2578, Paryż 3455, Medjolan 25, Praga 1672, Buda- 
pesrt 00624, Bukareszt 2'85, Belgrad 0'35, Sofja 6, 
Warszawa 000.55, Wieden 000.78*/,, austr. korona 
stempłowana 0'00.1822. 
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POLSKA DYREKCJA KOLEJOWA POZO- Zdaniem premjera saskiego taktyka dr Cuno 


ZZ R ST SCE ZOZ SO 


STAJE W GDAŃSKU. 


poniosia kompletne fiasko na całej linji. Za 


|pomiędzy 50 a 60 procent, zaś opłaty za przewóz 


| czasopism, broszur i książek zostaną podwyższone Odpowiedzialny redaktor: E 


Z Gdańska donoszą 24 bm.: Wczoraj podpi-, czasów jego rządu ruch faszystyczny usiluje Z| o blisko 25 procent. 
sany został na konferencji między zastępcą ko-.Bawarji zalać caie środkowe Niemey. Przeci- 
misarza Rzeczypospolitej p. Morawskim a pre- wieństwa kół radykalnych tak się zaostrzyły, 


MICHAŁ KONOPIŃSKEŁ 


polskiej dyrekcji kolejowej w Gdańsku. 


zydentem Sahmem protokół w sprawie siedziby 
Roz- 
strzygnięcie b. wysokiego komisarza Hackinga, 
który zaprzeczył Poisce prawa utrzymywania 
w Gdańsku dyrekcji kolejowej, uznane zoctało 
za niechowiązujące, wobec czego polska dyrek- 
cja kolejowa pozostaje w Gdańsku. Fksperci 
obu stron mają do 31 grudnia uzgodnić gospo- 
darczo-techniczne szezegóły urzędowania dy- 
rekcji. 


. = 


GŁOS FRANCUSKI O POLITYCE 
POLSKI. 

Paryż, 25 czerwca, (PAT). „Echo de Paris" 

aprobuje gorąco „expość'* ministre Seydy, zlo- 


SĘK 
Eo 


* 


czem podkreśla sukcesy, osiągnięte na drodzę 
reorgantzacji wewnętrznej Poiski, oraz dodaje, 


łania, rozpoczęte przez Polskę w Rierunku po- 


łączenią się wszystkich państw, zagrożonych 
przez paugerntanizin, 


OGDSZKODOWAN. 


że mogą spowodować rozłam Niemiec. 


Dział ekonomiczny 


* © UTWORZENIE KOMISJI DEWIZOWEJ W 


KRAKOWIE. Krakowska Izbą handlowa i przemy- 


slowa wysłała do ministra skarbu p. Grabskiego 
telegram następującej treści: 


h 


nie naszego postulatu“, 
| « WPŁYW OBCYCH WALUT DO SKARBCA 


| 


'port drzewa przedstawia cię najkorzystniej. 


wóz 127 firm na 14.600 wagonów drzewa 10-tono- 
Londyn, 25 czerwca (AW) Jak informuje pa-  ywhc. Wpływy tytułem opiat wywozowych wy- 


„Wedle doniesienia dzienntków, Komisja dewi- 
zowa będzie istniała tylko w Warszawie i tylko ona 
ędzie posiadała prawo dysponowania walutami i 
dewizami, Przeciwko tym zarządzeniem, o ile są 


i prawdziwe, musimy stanowczo 


3 s e w interesi 
żone w komisji dla spraw zagranicznych, przy-: interesie tut 


przemysłu, handlu i rękodzieła domagać się utwo- | towych. 
rzenia analogicznej komisji dewizowej w Krako- 


"wie. P 


RK ; P A h rosimy pana miuistra skarb uwzględnie- ; ożliiwia firmi LE. zli Sk - 
że Francja powinna energicznie popierać dzia-! y p 1 u Sarbu O względnie dlowym umożliwia fiim'e iż a E Metzl 1 Ska wy 


Stosowany system n3 ściąganiu obcych walut do 
skarbu państwa przez główny Urząd wwozu i wy- 
KM O AED = a Szczególnie eks- 

: od 
WARUNKI FRANCJI I BELGJI W SPRAWIE dnia 1 do i8 czerwca otrzymało pozwoleń na wy- 


tW pierwszym 
Wiedeń. Sparta—lapid 4:0. Sportklub—WAC. 


i codziennie 


ryski korespondent „Daiiy Mail“ narady Poin- niosły za ten czas gotówką zgórą 1.000 funtów 
carego z ambasadorem belgijskim w Paryżu, w. szterlingów, w gwarancjach handłowych 2.000 fun 
sprawie uzgodnień poglądów co do odpowiedzi tów szterlingów, za wpływy od walut gotówką 
na kwestjonarjusz lorda Curzona, zostały za- 2.000 funtów szterlingów i 25,000 dolarów, a w 
kończone. Jakkolwiek o ich wyniku zachowuje ' gwarancjach bankowych 30.000 funtów szterlin- 
się ścisie milczenie, jest korespondent w moż-' gów, 60.000 dolarów i 60.000 koron czeskich. — 
ności podać następujące szczegóły © stanowisku | Godne uwagi jest, że dotychczas wszystkie opłaty 
cbu państw: W pierwszym rzędzie Francja i za polski eksport w walutach obcych były loko- 
Belgja nie wierzą by bierny opór był dziełem | wane w zagranicznych bankach. Dopiero na nale. 
ludności, lecz został zorganizowany prze% ganie głównego Urzędu wwozu j wywozu zastoso- 
rząd. Wobec tego nieodzownem jest cofnięcie wano system wpłacania wszelkich opłat do kas 
wszystkich odnośnych rozporządzeń. W za- P. K. K. P. Ze wszech miar należy ściąganie ob- 
mian za to, godzilyby się te państwa na zniesie- | cych walut do skarbu państwowego podtrzymać. 
nie kar, z powodu brania udziału w biernym o- | * WPŁYWY Z PODATKÓW BEZPOŚREDNICH. 
porze. Chodzi tu w szczególności o ułaskawie- Wodług zestawień tymczasowych, wpływy z po- 
nie Kruppa. Granice celne muszą być jednak | datków bezpośrednich dały w kwietniu bieżącego 
utrzymańne, jak również, będzie nadal pobierany |roku 35,766.218 tysięcy marek. W ciągu pierw- 
podatek weglowy. Dopiero po zawarciu zawie- | szego kwartału b. r. wpływy z podatków bezpo- 
szenia broni kontyngent wojska zostanie zre- | gyednich dały 47,402.582 tysięcy marck, a więc ra 
dukowany do minimum. Państwa okupujące |zem z kwietniem 83,168.800 tysięcy marek. Wpły- 
godzą się na pozostawienie kolei i kopalń pod | wy te obejmują tylko tylko niewielkie kwoty z po 
ochroną policji państwowej. Ta jednak musia- | datkku gruntowego i przemysłowego, powiększenie 
laby podlegać kontroli międzysojuszniczej. — bowiem tych podatków uchwalono dopiero nieda- 
Wreszcie zgadzają się mocarstwa na DrzywTÓ- |wno, i znaczniejsze wpływy z tego źródła epodzie- 
cenie niemieckej administracji cywilnej, ale | wane są w miesiącach najbliższych. Z tych cyfr 
zaznaczają równocześnie, że zalogi pozostaną widać, że podatki wpływają coraz lepiej. Wpływ 
w kraju, dopóki Niemcy nie wypełnią swoich (z podatków bezpośrodnich preliminowany jest r. b. 
zobowiązań. W każdym razie Fasen z okolicą w kwocie 280,647.222 złotych, co stanowi 41.46 % 
wszystkich spodziewanych wpływów budżetowych. 
* FINANSE MIEJSKIE. W komisji skarbowej 
GABINET SASKI PRZECIWKO KANCLE- |rozważano onegdaj w dalszym ciągu projekt usta- 
RZOWI NIEMIECKIEMU. wy o tymezasowem uregulowaniu finansów miej- 
Lipsk, 25 czerwca (AW). Polityka obecnego gkich i przyjęto artykuł 12. 
kanclerza Rzeszy wywoluje w kolach saskich) Ożywioną dyskusję wywołał artykuł 13, traktu. 
„Jący o normalnem  Spodatkowania przedmiotów 


mowy premjera saskiego dr Zeignera, który 0-| 

stutnio w przemówieniu, wygloszonem w Nie- jących opodatkowaniu państwowemu. 

derplanitz, zaatakował ponswnie rząd Cuna. Po przeprowadzeniu dysksji przyjęto na wniosek. 
rzędzie wystąpił dr Zeigner |reforenta posła J. Michalskiego siedm tez podsta- 
stwierdzając ko-|wowych, wedlug których mtykuł ten będzie zmie- 


4 


przeciw kierneniu oporowi, ? 
nieczność natychmiastowego jego zakończenia. niony. 


ERAS 


gościnny wystep: „Miłowzskiej 


sę” 4" 


i 


pożycia, zużycia, względnie produkcji, podlega- | Pol, Bank Przem. 


LOD YA 


Kuligowskiecego. 


STOSUNKI HANDLOWE MIĘDZY POLSKĄ A | gmmmrmmm OZ a 
NIEMCAMI. 
Założony w r. 1878 Dom Handlowy L. i E. Metzl Nadesłane. 


i Ska, który posiadał filje w Petersburgu, “Wilnie, 
Lodzi i którego biuro w Warszawie, AMarszałkow- 
ska 180, w ciągu 20 lat z najlepszem powodze- 
niem pośredniczyło między firmami handlowemi a 
prasą, otworzył obecnie biuro w Berlinie, Wallis. 
54, Biuro to ma na celu ożywienie stosunków han- 
dlowych między wschodem a zachodem, a szcze- 
goinie między Niemcami a Polską. W tym celu 
do biura berlińskiego został dołączony oddział 
agenturowo-komisowy „Import-Export“, który ma 
za zadanie umożliwić połskiemu kupiectwu į prze- 
myslowi sprowadzanie towarów z pierwszych rąk 
po nejtańszych eenach, jak również najkorzystniej- 
l szy zbyt za granicą polskich artykułów ekspor- 


Artykuły w tym działe nie pochodzą od Redzkcjz 
a iame ee "ALT FTA RZEKI 


de Mussilan 


LEOPOLD MUSSIL 


obywatel m. Krakowa, b. dyrektor 
tramw. miejsk. 
przeżywszy lat 84, po dłagiej a ciężkiej 
chorobie, opatrzony Św. Sakramentami, za- 
snął w Panu dnia 25 czerwca 1923 r. 

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby L. 18 
przy ul. Karmelickiej na miejsce wiecznego 

środę dnia 27 D. m. 


spoczynku nastąpi we 
o godz. 5 po południn, na który to smutty 
obrzęd stroskani synowie, Synowo 1 wnuki 
zupraszają Krewnych, Przyjaciół, Kolegów 
Zmarłego i Znajomych. 
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 


odprawionem zostanie we czwartek dnia 
28 b. m. o godz. 9", rano w kościele 00. 
Karmelitów na Piasku. 


bnych zawiadomień nie rozsyła się. 
>æ "m 


»Concordia« Jana Wolnego. 


Długoletnie przyjazne stosunki ze światem han- 


szukiwanie dla każdego artykułu najlepszego do- || 
stawcy, względnie odbiorcy. 

+ SPADEK CEN W ANGIJI. Na rynkach an 
gielskich wykazują w maju ceny tendencję zniżko: 
wą, głównie z powodu dużej podaży i zmniejszenia 
się spekulacji, choć popyt nie uległ żadnej zmia- 
nie i konsumeja nie obniżyła się wydatniej. Spadły 
zwłaszcza ceny metali. Obniżenie się cen nie wply 
nęło zresztą ujemnie na rynck, gdyż sfery kupują 
ce wystąpiły wkrótce z mowemi złeceniami kupna, 
które w najbliższym ezsie zwiększą się jeszcze, | Zakład pogrzebowy 
gdyż, jak uczy doświadczenie, konsumenej zawsze + 
zwykli w razie nadejścia okresu obniżania się cen Br Ottmar KŁelnor 
iwo, E E  zydęj powrócił i ordynuje jak dawniej w chorobach wswnętrz- 


przystąpią do dalszych zakupów. . Tych. Specjalista chorób żołądka i jelit. — Kraków, 
Mimo to, poziom cen jest jeszcze wysoki, n. p. | pi, Szpitalna 38, II p. telef. 352, od gods, 3—5 pop. 


ceny węgla są wyższe o 8—10 szylingów od cen 
z końca stycznia b. r. (początek obsadzenia zagłę- 
bia Ruhry). Jak długo zaś panuje drożyzna mate 
rjałów opałowych, nie mogą spaść wydatniej ceny | now 
żelaza. Niepewność co do przyszłości politycznej | * 
wpływa hamująco na rozwój nowych interesów. 


DE 16-go czerwca b. r. i codziennie w ogrodzie 
hotelu „Monopol“ koncertować będzie orkiestra Balo- 
8-mej wicczór, Bufet zaopatrzony 
Kuchnia wyśmiesita. 
1502 1 3 


a. Początek o godz. 
ciepła i zimne przekąski. 
Menn z 3 dań 8.560 mkp. 

i dwiedziny uprasza 
O liczne odwiedziny up pm 


e . » 
Wiadomości giełdowe 
Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Zapoczątko- 
wana w sobotę na giełdzie warszawskiej haussą 
na rynku papierów dywidendowych, która w 
dniu wczorajszym przybrala jeszcze większe 
rozmiary, spowodowała wczorajszy nastrój | 
zwyżkowy na naszej gietdzie. Ruch panował; 
bardzo żywy, wszystkiemi niemal papierami 
obracano po kursie znacznie mccniejszym. — 
Akcje bankowe bez zmiany, papiery procento- 
we bez obrotów. 
Ryncb dewizowy nadal nieczynny. 


. CEDUŁA KURSOWA 
z dnia 25 czerwca 1923 


Akcje barkowe: 


iE 


Aias 


4 A 


Obcasy i podeszwy gumowe 


Transakcja 
22000 30000 26000—28000 są trwalsze od skóry. Ietz-1óR 
Bis kawi RE 25000 na 22000 ad Chronią nogi i oszczędzają buciki, 
ank Małopolski !-; 20000 2000—2 < 
Ziem. Bank Kred =) 22000 28000 25000 | Palma-Kauczuk (Sp. z ogr. odp). 
Pow. Bank Kred. |." 18000 18000 Skład fabryczny: F 
Bank Komerje. 3j 8000 12000 


Kraków, ul. Grodzka 60. Telefon 4212. 


"BA 
Ed 


Bank Zw. Sp. zar. * 180000 200000 


najnowsza op eretka 
Fr. Lebara 


y 


2 N: 122 


| 


zmę ma swoją dziewczynkę 

3-letnią, blendynkę. Zgłosze- 
nia do Administracji „Nowej Re- 
fermy* pod „Trzechletnia dziew- 
gzynka*, 1580 1 3 


hw . miękie sprzedaje wago- 
nami, tanio, Tartak parowy 
w Kleczy Górnej. 1581 


siążkł treści naukowej 
i beletrystycznej zaraz 
tanio do sprzedania. Wiad.: 
Kraków, nl. Jagiellońska 10, 
IT. piętro, na lewo. 1543 


upują złote, srebrne, oraz stare, 

nawet połamane sztuczne zęby, 
Płatę za ząb od 14—32.000 mkp. 
B. Landau, zegarmistrz, Kraków, 
ul. Sienna 17. 1495 7 7 


smaczny, atw 


zy 


upuję garderobę męską, uży- 


EET 


jest czysty, 


0 straw- 


ny i tani. 


"FUGx AW TYŚ ANC WE WR. 


r JOWA REFORMA 


NUMERY 


2 
NAFTOWE 
TYGODNIKA DOSTAW 


<G. A 
Na wzór specjalnych numerów 
Tygodnika Dostaw, a to: 
Ńnmeru Żelaznego 
Numeru Drzewnego 
Numern Budowlanego 


wydamy w lipca b. r. 
2 Numery 
Tygodnika Bostaw 


Naftowe 


Sroda 27 Czerwca 1923 


w Jędrzejowie (ziemia kielecka), na rok szkolny 1923/24 
poszukuje z pełnemi kwalifikacjami iomanisty i przyrodnika 
biologa (ewentuzlnie z chemią i fizyką). Pobory według 
norm państwowych plus 25%, Kandydaci (tki) zechcą 
przesłać swoje zgłoszenia wraz z referencjami do Dyrekcji 


gimnazjum męskiego w Jędrzejowie. 1564 3 3 


Gimnazjum męskie matematyczno-przyrodnicze, pelne, 


SCHIMMEL & Co. 


Fabryka olejków e'erycznych, esencpj i wytworów chemicznych 
w Mildtz koło Lipska 
Re;rezentacja dla Małopolski i skład: 


których zadaniem będzie zazta'0: 
mienie wszystkich dzielnic Polski 
z małopolskim przemysłem nafto- 
wym. 

Jednocześnie temuż przemysłowi 
przedstawiony bęizie całokształt 
wszystkich źródeł zaopatrzenia jego 
potrzeb w g Aaicach Polski. 


Przedstawiciel: Maurycy Vorzimrner, acaków, Wrzesii 


waną. Zawiademienie korespon- 
dentką lub ustne. Schmaus, Kraków, 
1477 8 10 


| M, KOHN, Lwów, ul. Teatyńska7, 
| 


Sprzedaż wyłącznie w cryginalnem cpakowaniu po cenach 


ul. Szeroka L. 22. 1515 3 8 


fabryczeych. 


| 
Natychmiast kanaa + 


KOTŁY CORNWALL KOTŁY OPŁOMKOWE 


zt. 120) m? 12 atm. 1 kocioł Borsig 60 m? 12 atm. 
po 10? 12 szt. Babcock- Wilcox 150 m? 16 atm. 
100 13 168 18 


Czeski TER węgłowy preparowany 
oraz PAM szklisty 


dostarcza ze składu w Krakowie 
w beczkach iub wagonami 


| ERO Trzy 


- Ogłoszenia, wpisy, imieonografjc, notatki 1566 3 3 


n n m» n n 


po 80 
60 
50 
30 


le 
3 
1 
8 
2 
2 
1 


15 16 16 
. szt, Lanz 


Badenia „ 
Wolf 


Nowość! Nowość! z 


Wacław Grabiański 


Medytacje księżyca 


- (humoreski) 
Strażniczki cnoty. — Fuszer, — 


3 
1 
1, 
1, 
n 


» 
1 Lans 


2 kotły lokomobilowe 60 w?, 1C atm. 


LGKOMOBGILE 
po 26/32/49 PS. 


„ 20/28/33 PS. 
„ 45/82/75 PS. 
100:126/140 PS, 


12 
12 
13 

6 


2 
1 
+ 
1 
2 
1 
1 


24/29/32 PS. 


ulica Bracka L. 6. 


Darr-Gehro " 
kovfoł Burghardt 


| HOCTEY PAROWE 


13 
16 
11 
12 
14 


299 
200 
250 
256 
250 


n n 
n 
LJ 
kad 


Wieikie zacszczędzenie przy maszyūach parowyh i silnikach przez 


„+GEFIA<, Tow, Akc, dla zakładów przemysłowych Kraków, ui. Bracka 6. — Telefon 2456, 
„Schilde Susznie dla calego przemysło, Benno Schilde, fabryka maszyn, Tow, Akce, Kraków, 


normalnej. 


1 t. p. do powyŻszycu ituinerów przyjizsje 
nasza Administracja ovaz wszystkie Miura 
ogłoszeń w Polsce no cenach naszej taryty 


1579 1 2 


Wydawnictwo Tygodnika Dostaw 
we Lwowie, 


OELOSZENIA 


na wszystkie dwearce kolejowe, 
od wszystkich pism krajowych i zagranicznych 


|Br Z. DZIKOWSKI Sp. z o. odp. 


ńraków, Uuiica Jagiellońska L. 5. — Telefon 3033. 


| lodów 


ię anki EA EE ieaS A aA D EE 


okuć budowlanych 


nakryć stołowych „Alpaga“, pierw- 
szej jakości, maszynek do robienia 


townieiczęściowo po cenach niskich 


U. Fertig, 


| 


Wielki wybór 


oraz termosów, poleca bur- 


firma 1194 3 8 


Kraków 


Inny departament. — Tajemnica Pizyimaję 4 lica S ka L. 5 
letniej nocy. -— Frzygoda sa- A ulica Szews . o. 
SAS egarni kolejowych S soosesoo600000i0000 
Cena zasadniczą 0.50. i 4 BBR RES R. a e a ai 15 L= WRZE 
EE 2 BRA zzo 66 
myte! . 5 ©. Gi, PENSJONAT „PRZYSTAŃ 
Wojenny balonik sę u rę" 4 zi 8 La Rabce i kademicki 
aloni . j z f ræ A 2 tynowa sił sdagogiczne, z akademickiem 
Piekło A i e ia a. VA lo A ETAKÓW, ulica Śzozoyańska L. 3. BP ne Robię Palza ISM przyjmuje 
Rymy i proza . . . 1.50 Oddziały: Warszawa — Lwów — Gdańsk — Wilao — Poznań BZIĘCI i MŁODZIEŻ. 
Przesilenie . . . „ 1.— Na E T Adres: Dr Ignacy K.einberg, Ratka, „Przystań*. 1532 
Dwie nowele. . . . 0.50 = 


Mnożnik — ustałany przez Związek 
księgarzy-wydawców w Warszawie, 


Gebethner i Wolff, Kraków. 


u Tanig 


ge 
83 


| 
; 


Bielskie materjały ĘĄ ŻĄBAĆ KUSZ sa Paw 
na ubrania i kostiumy 22 
Hraków, ul. Powiśle 10, II p. 1265 4 4 |. 0042000200400000 20044000 
Księgarnia katolicka TT a Podgórze, ul. Natwidadska L 6 36 Fija: wia Szepańka L 3 
Kraków, ul. Florjańska 1 = —r oi Sea aouri 
GRAŁ: DHLER BEDA 


dzieł: 

K. Bartoszewicz. Historja 
na usługach ludzi i stronnictw. 
Rok 1863, Tom drugi (rzadkość) 
Cena 3000 Mk. 

K. Bartoszewicz. z 


; a = fu = r i suknie koszule, bluz- i dziecięcą 

stjonarjusz małżeński i M. Biel | W% EN i p Es | , My 4.,80 na KOSZULE, | i Ani 

skiego 10 przykazań mężow-| gg DO WSZELKICH CELOW PRZEMYSŁOWYCH. SA damskie, ua ubrauka IEF ki 1 fartuchy. boksowę, chewro i la- 
kich. Cena 600 Mk Has ; iza CE nia ż i T i dziecięce. ti z metra i od- kiarowe. 849 

skich a Ik. Świdry górnicze spiralne, okrągłe, puste, pełne, z gotowemi obsadami do TE NEC i 

, = Santos zoude: Wojna | EB wszystkich systemów młotków, z ostrzami i bez ostrzy. Slal świdrowa. SEIĘ pasowanę. męskie 

zydowska w r. 1859 tki|£ j 3 r = 15. < ; 

sgadkcj i zin Ę A Zawsze na składzie À ` MIAL DAMSKIE BYKI na a nA : l Ważny Sło 

Cena 1890 Mk. u jenera!lnych przedstawicieli na całą Rzeczpospolitą poiską: z gładkia i chłopięce gazyny - 
Pieśni polskie. Najlepszy g . b o w różnych kolorach. MARAETY wł od g. 8 rano do6 wieczór 

wybór pieśni narodowych — Inż. J, SARRE i a zwłasnychfabryk bez przerwy. 


ozdobnie oprawne w płótno 
angielskie, ze srebrnym orłem 
1800 Mk. 

(Dzieła te oddawna są wy- 
czerpane w handla księgar- " 
skim). 82 ię TE FA 

ERRE 


Przewodnik turystyczny po Krakowie. 


Wawel i muzea: 


Zamex królewski na Wawelu zwiedzać można cd godziny 
9 do zmroku, Wstęp do Zamka 500 mkp. (Zarząd Zamku królswakiego 
tel. 1262). Grovy królewskie, grób Mickiewicza i skarbiec 
w kaiedrze na Wawelw zwiedzać można w dnie powszednie o go- 
dzinie 10, w niedzielę i święta po nabożeństwach. @roby zasłażo- 
nych w krypcie na Skałce, grób Skargi w kościele św. Piotra, 
oraz Skarbiec N. P. Marji zwiedzać można w chwiiach wolnych 
od nabożeństw, za zgł szeniem się do zakrystjj, Mazeuia Narodowo, 
Sukiennice, tel. 168, otwarte jest codziennie od godz. 10—2, za opłatą 
2000 mkp. od osoby; zbiorowe wycieczki otrzymują zniżki w kancelarji 
Muzeum w Sukiennicach. Muzeum im. Eryża hr. Czapskiego, 
ul Wolska 19, wraz z lapidarjam, otwarte z wyjątkiem wtorków 
i piątków codziennie od godz. 10—2, za opłatą 1000 mkp. od osoby. 
Zniżki jak poprzednio. Dom i mnzeum Jana Matejżi, ul. Florjań- 
ską 41, dzieła i zbiory mistrza, otwarte codziennie od 10—3, za opłatą 
300 mkp. od osoby. Zniżki jak poprzednio. Barbakan czyli t. zw. 
Rondel bramy Florjańsiicj, zabytek architektury z końca XV 
i XVI w., w lecia otwarty przez cały dzień, w miesiącach zimowych 
ra zgłoszeniem się w kancełarji (najmniej 5 osób) zx opłatą 1000 mkp. 


KREN- MYDLO-PUDPER 


UÐELIKATNIAJĄ 


USUWAJĄ WSZELKIE JEJ WAY 


TOW. AKC W WKEDR 


NARZĘZIA PNEUMATYCZKE 


BIURO TECHNICZNE 


w Warszawie, Diuga 50, tel, 5-351 w Sosnowcu, Warszawska 6, m.6. 


CERĘ 


IU. 


1380 


IAI 


Magistrat, plac WW. Świętych L. 5, tel. 46; podz. przyjęć w prezy- 
djum miasta: od 12—92 z wyjątkiem niedziel i świąt; godziny urzędowe 
ôd 8—2. Dyrekcja kolei państwowych, plac Matejki L. 12, telefon 
2458; godziny przyjęć: prezes dyrekcji od 11—1, godz. urzęd,: od 8—3 


z wyjątkiem niedziel i świąt. Dyrekcja psltcji, ui. Krupnicza L. 34, |$ 


telefon 168; godziny urzędowe: od 8—8. Izba skarbowa (Władza skar- 
bowa LI instancji na Województwo krakowskie) ul. Helclów 1, 2, II p., 
telefon Nr 226, Prezes Izby przyjmuje strony codziennie od godz, 12—1 
z wyjątkiem niedziel i świąt, w biurach godziny dla stron od 11—1. 


KSZKSSKCASYJRIOZKZKSICZICZICG DENRA AOKI EAEAN ENEA | | 


Biura kupna i ogloszeń. 


„Uczciwość* Biorokupnaisprze- 
daży kamienie, realności, folwarków 
sprzedaje i przyjmuje do kupna. 
Podwale 3, obok poczty. 


Ggłczzenia prasowe i rekla- 
my k6łcjowe „Ruch, 5. A,, ul. 
Szczepańska 9, tel. 36%. 


REEL S WIASJCRY JAEOŃ 


Laboratorjum kosmetyczne 


j Franciszki Bodziaszek, Grodzka 3, I, p. 


poleca dobrze zaopatrzony zakład 


w wyroby kosmetyczne, włosowe | 


oraz kupuje wyczeszki, 


DADADADAZCA E SOĄDAZTAECAECH 


Obuwie. 


Stanisa Rachal 


| DZIAŁ D 


WENI 


Składy fertepiasów, 


Największy 
w Małopolsce 


ley Swołtiej 


ul. Szewska 9, L p. 


wyłączne zastępstwo 
firm światowej sławy 


jak: 


na ubraniamę- 
skie, pa kostju- 


DÓŁ WEŁNY. 


skiand fortepianów | 


J =" = 7 J EEE 7 s | 
Lm z NN A A NN) 


E 
ROTA 


na bieliznę i 
prześcieradła. 


RLÓTY. 


sprowadzaną drsgą wodę karls- 
badzią xastępuje w zuapałrości, 
według orzeczeń lekarskich 


woda minoralna 


(arlotad-NUNATINM 


z rządowo-uprawn. iabryki 
R RzacaiChkmurski 
w Krakowie, ul. św. Gsrtrndy 4. 


Tańsza przeszło o połowę! 
a w Skuteczności równa 
rodzimej, 


i | Do nabycia w aptekach, droguerjach 


it. d. 
TANAAN S AAO TA NAEEN 


WPISY 


| DZIAŁ III DZIAŁ IV. 


(UA 


RANI 


konfekeyjnych. 


AAt. SF ar e 


męskie, 
damskie 


iAf Ayy dziecięce sprzedaje ta- 
wózki nio Graz przyjmuje od- 
nowienia i reperacje tychże. Gumy 
onciąga na poczekaniu. Piechowicz, 
Kraków ulica Mikołajska L. 7. 


TAES ESU EA S AIA TROIS 


Zakład fotograiicznay „Erna“ 
ulica Starowiślna (plac Wielopole), 
przystanek tramwaju 8 i 6, wyko- 
nuje fotografje na leg tymacja, 
paszporty i wszelkie zdjęcia foto- 
graliczne w 5-ciu minutach, 


ASHEA LAA SEANA ENEN 


Magazyn mód 
EEZLENY POPIEL 
Kraków, ulica Fiorjańúska L. 3 
pisca kapeluszu damskie i wszelkie 
iodatki oraz przyjmuje roboty 
i przeróbki. 


EMEMETEAEN I DADOASZKECCEM 


Kapelusze skórzane 


Wytwórnia rąlawiczak 


Tadeusza Luhańskie$o 


Garacarsha 7, parter na prawo 


EMSTHKSZADŃEA JI LLA ENTA LALN 


Skład 


wiedeńskich parqsoli 


kraków, ul. Długa L. 19 
(sklep). 


TALLATA ER M EAEN SAAN 


DRUKARNIA 


pE RAEC E, 
od osoby. Zniżki jak poprzeduio. Włeża Marjacka w lecia otwarta Rewizja 1030W. Z Bechstein NA KURSA HANDLOWE | N 
codzionnie vd godz. AF w miesiącach zimowych za zgłoszeniem się — ul. św. Tomasza L 9. 3 Blüthner = reng (oddziały: EU 2 me) - 
w kasia muzealne) w Sakiennicach. Opłata 1000 mkp. od osoby. Zniżki Ą i jw prz IR 5 : > Ą|! 4m esięczne popoi 1 wieczor E ZPS >. 
jak poprzednio. Biuzeum Szartoryskich, ul. Pijarska 6, A dla BOT A a Zidane. ŻA rep p RAE ae obuwia || 3 Bósendorfer a Mik. GW po gp „uj ro 2 r SĘ 
zwiedzających wə wtorki i piątki od godz. 9—1 w południe, o ile w ta schftz, Rynek 8. AAKIO ZO NASZIEJORŁ dzie- |. £ Ehrbar B w Krakowie, nl. Florjańska 39 || m j Fm zai Krakowi 
dni nie przypadną Święta. Miejskie Muzeum przemysłowa, ulica j c1QGa go.. | o För S8 | przyjmuje się codziennie od dnia 4 ba r> SE w Krakowie 
Smoleńsk %, tel. 1339, otwarte od 10—1. Mnzeuza etnograficzne, | FASNENEMFASEADAGKSCY | Najnowsze fasony angielskie, fran“ |f 3 órster Bra 15-g0 b. m. w godzinach ol 10—12 5 a CJE -35 EF. 
na Wawelu otwarte codziennie, Wstep w niedziele, wtorki i czwartki Ksi ; cuskie, warszawskie, stalo na skła- ||| =Æ Seiler EE i od 3—5. (ADI SM EŃ ul. Jagiellońska 10, tel. 401 
be mkp., w inne dni 100 mkp. Wystawa Towarzystwa sztuk <garnie. dzie w wielkim wyborze, uz) Schweichof F 5i LAENATA OA BECAOOADOREZA ITA Š ib IgE 2 et. o 
pięknych, pl. Szczepański i, tel. 8, otwarta codziennie od g, 10—4. A EE E SC! WUJ AN m b x A .BZG przyjmuje 
Wstęp 5000 mkp. Wystawa przemysłu polskiego Ligi pomocy| guchi 3 w al. Sraa 9, eacee || = Steinweg = diFabryka piscaw kafiowych 832 s” 128 : 
przemysłowej ul. Straszewskiego 1. :5, wstęp wolny od godziny 9—1 | 9T 369. * ; i | 5 d z JĄC 2 sq4 wszełkie roboty, wcho- 
i pagt: a tii Farbiarnie i pralnie. |Ą 2 wą 5 Wiar | c W it vi NUKE - 
BDMAELAZMOWETAZECADNENECYDM L ORETNSTAZENSDADABAOAZCAZTAŃEA | ZRYTZOCAWIRYCIA S COLAO Aa: Ę Wirth 5 Ę yS awd dj pul pe = SĘ BA dzące w zakres sztuki 
> ż m EN 1 "y Fe 
Władze: Kina. Parowa farbiarnia i pralala A | Kraków-Zakrzówek a SS = A: drukarskiej. 
Województwo, ul. Basztowa L. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: | Kino „Opleka'* ul. Zielona 17. chemiczna Telefon 1005. przyjmuje wszelkie roboty kaflar- = DE 3E 


wojewoda od ï1—1, godz. urzęd.: od 8—8, dla stron od 10—1. Sta. 
rostwo krakowskie, ul. Siarowiślne L. 13, tel, 3664; godziny przy- 


Czysty zysk dla inwalidów wojen- 
nych. Przedstawienia codziannie od 


jęć: starosta od 1l—l, godz. urzęd.: od 8—3, dla stron od 10—1. | godz. 5-tej, w święta od 3-ciej. 


Poleca pierwszorzędne instrumenta 


najstarszy i najbogaciej zaopatrzony skład fortepianów 


A. SZAPKOWSKIŁEGO 
Kraków, ul. Karmelicka L. 18. 
Rok założenia 1863, 


skie, nowe, stare, i sprzedaje kafle 
na sztuki po cenach niskich, 


Maszyny pospieszne 
i rotacyjne. 


„Sting! Original“ forteviany Zygmunt Raba nash | bianna ea korysto waraki - 
i innych firm po fabrycznych cenach Kraków ` i rok zał. 1880 ul. sw. Anny 3. A 


"W Drukarni Literackiej w Krakowie. uł. Jagiellońsķa 


E. 4%. 


Rządca Drukarni L. K, Górski, 


